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„Nowa Reforma“ wychodzi dwa razy dziennie. 
Numer poranny wychodzi codziennie s wyjątkieia poniedziałków i dni i 
numer popołudniowy codziennie s wyjątkiem niedziel i doś świątecznych. 
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Dwa Miikołaje. 
li 


Kraków, 11 września. 

(k. s.) Car objął osobiście naczelne dowódz- 
two śwojej armii. Dotychczasowy zaś jej ge- 
neralissimus, „wielki książę Mikołaj Mikołaje- 
wicz przeniosiony został ma Kaukaz w charak- 
terze wicekróla i wodza operujących tam wojsk 
przeciw Turkom. 

Usunięcie Mikołaja Mikołajewicza jast ofi- 
cyalnem stwierdzeniem klęski rosyjskiej. Nie 
usuwa się bowiem wodzów naczelnych i to ta- 
kiej rangi i takiego znaczenia, jak dotychcza- 
sawy generalissinns rosyjski, z innych powo- 
dów jak tylko dla udowodnionej przez nich — 
nieudolności. Usunięcie Mikołaja Mikołajewi- 
cza rozwiewa kultywowaną Ww Rosyi i R 
chodzie legendę o strategicznym doby l eń 
i zmierzającym do pewnego oil AO 
odwrocie rosyjskim. Ani UBA R M 
zdobyczy dziesięciomiesieczne; of pa 
opuszczenie ogromneg tor 7 l r ANAG an 

sji a g0 torytoryum własnego 
wraz z kilkunastoma najsilniejszen 1 twierdz: 
Mi, ani wreszcie owe miliony" tas PAR: zz 
armat i nieprzejrzane ; ny jeńców, tysiące 
ję zo Jrzane zapasy wszelkiego stat- 
-J*BNcgo, które mimo niszczenia i palenia 
przecież wpadły w > aa A > 2 
wez” J ręce. zwycięzców, nie sta- 
ówiiyby tak walnego dowodu wielkiej i całko- 
wiiej klęski armii rosyjskiej, jaki stanowi to 
właśnie usunięcie jej naczelnego wodza w 
czternastym miesiącu wojny. 

Kimże bowiem był Mikołaj Mikołajewicz? 
Oto był twórcą wojny rosyjskiej i jej duszą za- 
razem. Od lat szeregu skupiał dokoła siebie 
żywioły, które różnemi pobudkami kierowa- 
ne, różnemi ideami, a przedewszystkiem intere- 
sami ożywione, zgadzały się z sobą w je- 
dnem — w pragnieniu wojny »oczyszczającej«, 
właściwię zaś wztogacającej materyalnie i 
skrzepiającej moralnie wielkiej wojny. 

Żywioły te pragnęły wojny i przygotowy- 
wały wojnę. Kierowana przez nie nawa pań- 
stwowości rosyjskiej wyraźnie płynęła ku woj- 
nie już od szeregu lat. Utworzenie się potę- 
żnej partyi wojennej pod przewództwem naj- 
bardziej silnej i wybitnej indywidualności z ro- 
dziny carskiej było nie przypadkiem, nie aktem 
jednostkowej woli i nieposkromionej ambicyi, 
ole- produktem ostatniego dziesięciolecia dzie- 
łów rosyjskich. 

Nieszczęśliwa wojna z Japonią stała się pun- 
ktem wyjścia dla tego krwawego chaosu, któ- 
ry się »nazywa rowolucyą rosyjską«. Wojna 
zniweczyła »prestige< Rosyi na zewnątrz. Re- 
wolucya podeięla autorytet rządu na wewnątrz. 
Aby odzyskać utracony prestige zewnętrzny, 
potrzeba było skrzepić autorytet wewnętrzny 


i zd odwrót, Wytworzyło się błędne koło, 
EŃ ego nastręczuła się rządom jedna jedy- 
“a aroga — kultywowanie w masach oszoło- 


z OR nacy onalistycznego. Mosa rosyjska za- 
R EA aby mogła być patryotyczną, 
F q! Q 2) r H i 
nadaje się za to doskonale dla hodowania w 
Ta Pon, bezmyślnego, zaborczego, 
Mamiiwcgo i nienasycenie chciwc 
Bo y ciwego nacyona- 
od yare trgo nacyonalizmu zaczęto hodować 
A erein. siedy okazało się, że wrzenie rewo- 
a ZNIUŚI rząd prędzej czy później do zna- 
cznyca ustępstw, Nacyonalizm miał być od- 
trutką na rewolucyjność, To zadanie. swoje 
spełnił aż nadto dobrze. Zniszczył nie tvlka 
$ rewolucy jność, ale także zneutralizował zdol- 
mość do wszelkiego, nawet najbardziej umiar- 


kowanego i ostrożnego postępu i rozwoju. Już 
'w rok po nadaniu konstytucyi okazało się, że 
s; t 


Rosya w swoim rozwoju doszła do jakiegoś 
martwego punktu, do tego, co Rosyanin nazy- 
(Wa »tupike. Od czasu, jak ostatecznie nad 
Rosyą zapanował system »stołypinowskiego 
krawatue, widziało się, że wytworzony tam stan 
Tzeczy jest tylko jakiemś prowizoryum, czemś 
Vrzejściowem, ponieważ na tem rozdrożu mię- 
dzy prawem a gwałtem, między konstytucyą 
a samodzierżawiem i nie tylko nieograniczo- 
mym, lecz stale wzrastającym despotyzmem 
państwo tak olbrzymie, jak Rosya, długo wy- 
trwać nie zdoła. Musi ono zdecydować się 
na ostateczny wybór drogi i albo zawrócie 
na starą, albo pójść nową. 
NBA m A e ie chcieli. 
wszelka nowa drog A AA. Jm 
"AKT EE mój Ba, Ku CZEMUŚ nieznane- 
ło na tej OE owanemu, nie tylko dlatego, 
stwo ich BS ao) Aa ME 
stanowym, ale tadż e Im, Lo ak 
SWEAT ake « lttegu, że ci, którzy rzą- 
eamorzadna Jda, uie wierzą w zdolność 
| sha |. oz kiej, ie ufają iei in. 
| EYnstom państwowym i obawi TR ae 
| wzrost wpływu tych mas z rwwiajg się, że 
| „Wet znisczy państwo. Nie pozd może na- 
aby obawy mozna powiedzieć, 


: 3 y wątpliwości 
mie pozbawione podstaw. Ale z A apet 
| .i to także jest pewnem, że gie] strony 


; bo wojnie z Ja 
" sdaór ' , - A Japo- 
| inia 1 przewrocie rewolucyjnym, warstwa rzą- 


i `dzaca mogła już istnieć nie jako o 
a zai. jako ta świetna kopuła, wanogać 
"ca się nad całością narodu i państwa, ale wy- 
łącznie jako rządząca partya, opiera- 
ijąca się na wytwarzanej przez siebie większo- 
ści. 

Fluidem, który odżywiał tę partyę, stano- 
wiąc źródło jej energii, był — nacyonalizm. 
Gar, który sam ograniczył chociażby tylko na 
papierze swój własny autokratyzm, nie był już 
w zasadzie autokrata. Car. który podpisał 
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manifest październikowy, utracił już prawo 
i przywilej uważania swej woli za jedyną kie- 
rującą wolę w narodzie. Odtąd jego wola mu- 
siała już szukać pomocy i sojuszu w woli in- 
nych. Odtąd car przestał być wcieleniem ży- 
wej siły państwa rosyjskiego, kierującej sobą 
i odpowiedzialnej wyłącznie przed sobą, lecz 
stał się członkiem partyi, wielkiej, potężnej, 
wpływowej, ale zawsze pantyi. Przypomina- 
my sobie, że car długi czas chodził ze znacz- 
kiem Związku rosyjskiego narodu na piersiach. 
Była to oznaka partyjna. 

Niezbędny do rządzenia autorytet, zanikły 
w idei samowładnego cara, starano się odna- 
leźć w programie partyi. Program ten był na- 
cyonalistyczny. Nacyonalizm domagał się u- 
rzeczywistnienia. Potrzoba mu było jak kro- 
kodylowi ciągle coś nowego rzucać na pożar- 
cie. Zainieyowany przez Stołypina system — 
»podbojów wewunętrznych«, polegający na bar- 
dzo znacznie wzmeżonem tempie rusyfikacyl 
kresów mierosyjskicl, Finlandyi, Polski, Kau- 
kazu i t. p. okazał się za mało wydatnym. Na- 
cyonalizm domagał się strawy posilniejszej. 
Tę mogła mu zaś dać tylko ekspanzya ze- 
wnętrzna, tylko wielka wojna, nowe zabory, 
słowem owa mistyczna »misya dziejowa«, za 
którą lud rosyjski bez wszelkiego dla siebie 
pożytku przelał już oceanu krwi. 

Nacyonalizm rosyjski jeszcze lat temu siedm 
był skrajnie germanofilsk. ` 
s * 
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„Ale konjunktura międzynarodowa zmieniła 
się. „Ona to pociągnęła Rosyę do obozu anty- 
niemieckiego, ponieważ tylko w tym obozie o- 
twierały się dla niej perspektywy wielkiej i 
szczęśliwej wojny. I oto w ocżach naszych 
nacyonalizm rosyjski, z początku zdecydowa- 
nie germanofilski, stał siẹ nagle zajadle anty- 
germańskim. Jeszcze lat temu dziewięć słyn- 
ny Mienszikow proponował sprzedanie Króle- 
stwa Polskiego Niemcom jako niepotrzebnego 
i niewygodnego. Teraz ten sam Mienszikow 
nie znajdował w swoim bogatym słowniku dość 
silnych słów na potępienie Niemców i ich ce- 
sarza, a utrzymanie Warszawy przedstawiał 
jako najwyższe przykazanie rozumu i honoru 
rosyjskiego.... 

Ta ewolłucya od nieokrzesanego germanofil- 
stwa do dzikiej germonofobii ilustruje najle- 
piej bezpryncypialność i wewnętrzną beztre- 
ściwość rosyjskiego nacyonalizmu. 

„ Był on kultywowany tylko jako system: po- 
jęć i afektów, potrzebny do podtrzymania da- 
nego systemu rządowego, do uzupełniania tych 
braków w autorytecie moralnym rządu, które 
w nim wytworzyła nieszczęśliwa wojna z Ja- 
ponią i rewolucya. Nacyonalizm ten miał u- 
trzymywać masę rosyjską w stanie tnwałego 
oszołomienia. Miał on odwracać jej uwagę od 
potrzeb wewnętrznych, miał skupiać ją na tych 
zadaniach i wynikających z nich funkcyach, 
których rozwiązywanie i wykonywanie mogło 
stanowić realną oporę dla rządzących. Ale ta- 
ki nacyońalizm nie mógł pozostawać bezczyn- 
nym. Przez tworzące go pojęcia musiała cią- 
gle przepływać żywa treść dość silna, aby a- 
fekty masy utrzymywać w- potrzebnem napię- 
Giu. W tym stanie rzeczy wojna stała. się dla 
Rosyi porewolucyjnej koniecznością, jeżeli nie 
organiczną, to w każdym razie psychologicz- 
ną. Tylko bowiem wojna, i to zwycięska, da- 
wała szanse jeżeli nie całkowitego zatamowa- 
nia, to przynajmniej zwrócenia w jakieś ubo- 
Cze tego prądu rozwojowego i wolnościowego, 
który aczkolwiek wypaczany, ścieśniany i 
wszelkimi sposobami ujarzniany, wzrastał je- 
d nakowoż jako również konieczny produkt ży- 
cia nie tylko narodu, ale przedowszystkiem te- 
50 samego państwa, które go sdumić za wszel- 
ką cenę, usiłowało. 
1 Więc poźądano wojny. Potężna pawtya wo- 
jenna wzrastała pod wpływem wypadków w 
życiu międzynarodowem z miesiąca na miesiąc; 
nieledwie z dnia na dzień. Urokowi jej ule- 
gały powoli najsilniejsze unysły rosyjskie i ca- 
łe partye, nawet tak radykalne, jak kadecka. 
Przywódca jej, Milukow, oddawna zapisal się 
już — w »russkie impierialisty «.... Wśród ca- 
łej Dumy Sazonow w nim właśnie, w tym lea- 
derze partyi, która ongiś marzyła o dekapita- 
cyi Mikołaja II i urządziła wyborską demon- 
stracyę, miał najpowniejszego i najbardziej za- 
ufanego poplecznika i współpracownika. Suk- 
cesy wojenne bałkańskich pupilów wywarły w 
Rosyi bardzo silne wrażenie. Jak to, więc my 
wyzwoliciele i oswobodzicielę nie mogliśmy 
dotrzeć do upragnionego Carogrodu, podczas 
gdy jacyś tam Bułgarzy, których przed nie- 
spełna pół wiekiem wydobyliśmy z niewoli tu- 
teckiej, byliby tam niechybnie weszli, gdyby 
nie nasz wyraźny i bardzo kategoryczny za- 
A a m A rozumowania nacyonalizmu 
O O wo A eaeh swoich pupilów bat- 
musi śie spie na ostrzeżenia dla siebie, że 
ago, r A tk- Ary nie chce dopuścić do 
PE a az. rane kąski z pod nosa inni 
Caregrodu szła pr z: = Ponieważ droga do 
przes Bos acz Wiodeń, a do Wiednia 
młodszą swą zt carat, umiejętnie przez naj- 
SEA MCZEĘ D ske > 
4 sojuszniczkę zamorską, Anglię, 


37988 poszedł do Wiednia i Berlina... 
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Walki pod Równem i Tarnopolem. 
(Telegram c. k. Biura korespondencyjnego.) 
Wiedeń, 11 września. 
Urzędowio ogłaszają dnia 10 września 1915: 
Walczące na obszarze na zachód od Równego rosyjskie wojska zostały odrzucone przez 
nizinę Stubieli. 
Nasze posuwające się od Załoziec wojska odparły nieprzyjaciela w kierunku Zbaraża. 
Pod Tarnopolem odrzuciły austro-węgierskie i niemieckie bataliony kilka rosyjskich ata- 
ków. Nasi sprzymierzeńcy zajęli wieś Bueniów. 
Na zachód od średniego Seretu wystąpiły do wałki ponowne nieprzyjacielskie posiłki. 
Walczy się tam zacięcie. 
Na wschód od ujścia Seretu i na granicy besarabskiej panuje spokój. 
Austryacko-węgierskie wojska na Litwie przekroczyły na całej szerokości teren bagnisty 
Jasiołdy i Orli i wałcząc zajęły obszar na południowy wschód od Rożan. 
JE Zastępca szefa sztabu generaln., v. Hófer, 
marszałek polny porucznik. 
o 


Komunikat naczelsego Kierownictwa armii niemieckiej. 


(Telegram c. k. Biura korespondencyjnego.) 
Berlin, 11 września. 


(Biuro Wolffa). Wielka główna kwatora, dnia 10 września. 

Grupa wojsk generała marszałka polnego Hindenburga: , i , 

W walkach na południowy wschód od Friedrichstadtu i pod Witkemierzem wzięte kilkuset 
jeńców. Zresztą położenie między morzem Bałtycziem a Niemnem pod Mereczem na ogół nie- 
zmienione. Pod Skidłem i w odcinku Zelwianki walka jeszcze trwa. Zdobyto wzgórza pod Pie- 
skami nad Zelwianką. W ciągu dnia przyprowadzono 1.400 jeńców, zdobyto 7 karabinów ma- 
szynowych. i 

Grupa wojsk generała marszałka polnego ks. Leopoida bawarskiego atakuje nieprzyja- 
cielskie pozycye nad górną Zelwianką i na wschód od Rożanki. Wzięto Olszanezkę. p 

Ścigające nieprzyjaciela kolumny wojsk generała marszałka polnego Mackensena zbliża- 
ją się do dworca w Kossowie (nad drogą Kobrzyń—Milowidy). Po obu strenach kolei do Piń- 
ska osiągnięto linię Tulatycze—Owzicze. Naczelne kierownictwo armii. 

0— 


Walki z Włochami. 


(Telegram c. k. Biura korespondencyjnego.) 
Wiedeń, 11 września. 


Urzędowo ogłaszają dnia 10 września 1915: b : 

Wczoraj po południu i wieczorem atakowali Włosi kilkakrotnie gwałtownie przyczółek 
mostowy Tolmein, ale zostali każdym razem wśród ciężkich strat przy naszych przeszkodach 
odrzuceni. 
> W odcinku Doberdo odparły nasze wojska, jak zawsze, zwykłe próby nieprzyjaciela, ce- 
lem zbliżenia się. Ogólne położenie jest niezmienione. 

zastępca szefa sztabu generala., v. H öf er, 

marszałek polny porucznik. 
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Wydarzenia na morzu. 
Wczoraj podczas rekognoskowania została nasza łódź torpedowa Nr. 51 przez nieprzy- 
jacielską łódź podwodną storpedowana i uszkodzona. Łódź torpedowa przybyła do swego por- 


tu podstawowego. Komenda floty. 
0— 


Zachodni teren wojenny, 


(Telegram c. k. Biura korespondencyjnego.) 
Berlin, 11 września. 


(Biuro Wolffa). Wielka główna kwatera, dnia 10 września. 
Na północ od Souchez wzięto wysunięty naprzód rów francuski. Całą załoga jego padła 
w walce na bagnety, prócz kilku żołnierzy, którzy się dostali do niewoli. W Wogezach zdobyto 
rowy, leżące tuż przed naszemi pozycyami około Schratzmannie i Hiartmannsweilerkopf. — 
Wzięto przytem do niewoii dwóch oficerów i 109 żołnierzy, zdobyto 6 karabinów maszyno- 
wych i jeden miotacz min. Kontratak pod Schratzmnnle został krwawo odparty. 4 
Naczelne kierownictwo armii. 
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Zwycięskie walki w Argonach. 
(Tel. c. k. Biura koresp.) 
Berlin, 11 września. s 
O nowym zwycięskim pochodzie Niemców w Remenikast turecki, 
Arsonach donosi Bemard Kellermann w ý : 
Berliner Tagehlatte, że szło o wyrównanie li- Goi ie a M 
nii bojowej: Konstantynopol, 11 września. 
Pò należytem przygotowaniu przoz artyleryę, SPR Milli. Główna kwatera podaje do 
która wszczęła piekielny ogień, pułki wirtem- paonon Front dardanelski: 8 b. m. w od- 
borskie i pruskie pod wodzą generała Mudry z cinku Anaforta stwierdzono jalp skutek ognia 
pogardą śmierci ruszyły do ataku i szturmem | Naszej utyłeryi skierowanego na stanowiska 
zdobyły rowy nieprzyjacielskie. uieprzyjacielskie na E od potoka Acma, 
Liczba jeńców i zdobytych karabinów maszy- eksplozye amunicyj i bomb w nieprzyjacielskich 
nowych wzrasta Z godziny na godzinę. Straty rowach strzeleckich. l 3 
niemieckie są małe. Nicprzyjaciel nie próbował W odcinku Ariburnu nieprzyjaciel rzucał na 
nasze lewe skrzydło bomby, które wywiązały 
zakijające gazy, nie zdołaly jednakże osiągnąć 


gontrataku. Linię wyrównano poza planowany 
pierwotnie kierunck. 3 
; tam żadnego skutku. W odcinku Sedilbar tyl- 
Zresztą na innych 


. . k . CZE) . d 
na oceanie atlantyckim’ aż do ujścia Gironde, 
gdzie już zatopiły 3 parowce. 


ko słaba wymiana ognia. 
frontach niema zmian. 


Czodrporozamienie chce Wstrzymać 
akcse pad Dasrdanolmi, ) 
(Telegram własny »Nowej Reformy«.) Wrzsńie w Persyi. 
j Berlin, 11 września. (Tel. c. k. Biura koresp.). 
»Vossische Ztg.« domosi z Sofii: Ispahan, 11 września 
. La y Da . 
Z napływających 4 wielu stron doniesień, | Agencya petersburska donosi: 
wnosić można, że czworporoziymienie liczy się|  Wicekonsul angielski raniony w Sziras zmarł. 
z ewentualnością wstrzymania akeyi wojennej| Większa część Anglików opuszcza Ispahan, 


w Dardanelach. i także Rosyanie i Francuzi przygotowują się do 
Włochy odmówiły Stanowczo i ostatecznie wyjazdu. . 
swego udziału. 


Po ataku Zeppełinów na Londyn. 
(Telegram c. k. Biura koresp.) 
Londyn, 11 września. 
Bazylea, 11 września. | Biuro prasowe podaje do wiadomości: Przy 
I 
I 


Atea niemieckich łodzi poseesdnyth. 


(Telegram c- k. Biura koresp.) = 


Wedle doniesienia „Corriere della Sera“ z, ostatnim ataku Zeppelinów na hrabstwa wscho- 
Paryża fakt, że niemicekie „łodzie. podwodne dnie i okręg londyński zabitych zostało 28 o0- 
operują także w obrębie nii żeglugi francu- sób, rannych ciężko 14, lekko 72. Wszystkie 
skiej, wywołał w kołach marynarki wielkie te osoby należą do stanu cywilnego, z wyją- 
wrażenie. Dotąd łodzie te docierały tylko do  tkiem 4 żołnierzy zabitych i 8 rannych. 
wysp Quessant, teraz zaś pojawiają się także —— o 
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Bułgarya pełna otuchy. 
(Tel. wł. »N. Reformy«.) 
Sofia, 11 września. 

Organ rządowy »Echo de Bulgarie« pisze na 
miejscu naczelnem: 

Gdyby Bułgarya zmuszona była zaapelowat 
do broni, ażeby spełnić pragnienia narodu, znaj 
dzie ona w Swej armii znakomite narzędzie 
którego działalność znalazłaby wyraz podobn 
w czymach bohaterskich w Tracyi i Macedoni 
jak niegdyś pod Śliwnicą. 

Dziennik omawia dalej prześladowania Buł- 
garów w Serbskiej Macedomii i oświadcza w 
końcu, że Bułgarya nie może dłużej na te wy- 
padki patrzeć spokojnie, 

R 


. aj .. 
Bulgarya odmawia Serbii. 
~ _ _ Budapeszt, 11 września. 
>A Nap« donosi z Konstantynopola: 
Dziennik »Sabahe dowiaduje się z Sofii: 
Rząd serbski wyraził wobec bułgarskiego 
rządu życzenie prowadzenia w sprawie Macedo- 
nii rokowań bezpośrednio z Bułgaryą. 
Prezydent ministrów Radosławow oświadczył 
katemorycznie, że nie może postąpić w myśł 
życzenia Serbii. 
W sprawie Macedonii może rząd bułgarski 
rokować jedynie tylko na podstawie noty mo 
carstw czwówporozumienia. 


Burgarya po stronie mocarstw 
OGARNIA 


Wiedeń, 11 wrześnią. 

„Neues Wiener Journal“ donosi na podsta 
wie „Wossische Ztg* ze Sztokholmu: 

„Nowoje Wremia'* ogłasza artykuł, pełen 
wściekłości na Bułgaryę, którą obwinia o zdra- 
dę słowiańskiej sprawy. 

Dziennik stracił wszelką nadzieję ujrzenia 
Dułgaryi jeszcze po rosyjskiej stronie. 

Bułgarya najoczywiściej staje po stronie mo- 
carstw centralnych, co najmniej zaś zachowa 
życzliwą neutralność. 

Bułgarya zdradza Rosyę w chwili, gdy ta 
potrzebuje jej pomocy. 


Zuptzeczenie rzędu bułgarskiego. 
(Tel. c. k. Biura koresp.) 
Sofia, 11 września. ' 

Agencya bulgarska donosi: 

Urzędowo zaprzeczają rozpuszczonym w CzĘ- 
ści prasy bułgarskiej pogłoskom o zmacznych 
zmianach dyplomatycznych, mających rzekomo 
nastąpić na stanowiskach posłów bułgarskich w 
"Viodniu, Bukareszcie i Konstantynopolu. 


—_— nnn r w Z EZ A A A O 


Onerucye niemieckie na pórnecnym 


(Tel. wł. „Nowej Reformy".) 
Rotterdam, 11 września. 
Korespondemt »Timesa« pisze: Jest coraz 
widoczniejszem, że Niemcy pomiędzy Grodnem 
i Berezą Kartuską dalej chcą napierać w kie- 


ki na niekorzystnym terenie. * 
. 


LA] 


żnianie Mińska. 


Wiedeń, 11 września. 
„Neues Wiener Journal“ donosi z Bukare- 
sztu: 
„Universul“ dowiaduje się z Petersburga, ż€ 
w poniedziałek rozpoczęto ogólne opróżnianie 
Mińska. 


Q:r 


. 


Í 
rosyjskiej straceni. 


Wiedeń, 11 września. 
„Neues Wiener Journal“ donosi z Chry- 
styanii: 

Wedle depesz petersburskich, zakomunii: 
wano w Radzie państwa, że z powodu bie 
kierownietwa wojsk rosyjskich trzecia cég» 
artyleryi rosyjskiej armii została stracona. 


Ww Kronsztadzie. 


(Telegram własny »Nowej Reformy «.) 
Sztokholm, 11 września. 

Wskutek ostatnich niepokojów w Kronszta+ 
dzie, wydał komendant uspokajającą odezwę, 
że twierdzy nie grozi żadne niebezpieczeństwo: 
Gdyby się sytuacya zmienila, będzie ludność 
na czas zawiadomioną. 

eN 
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Trzecia część wczystkiej mtyle: | 


wschzdzie, - 


runku wschodnim, aby zmusić Rosyan do wal-* 


t 
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Pod losem kożtykótdskim. 


(Trzeci batalion, I bryg. Legionów w bitwie pod 
Konarami). 


Dnia 19 maja około godz. 4 po południu zer- 
wała nas w Wyisoczkach Małych zbiórka. W tej 
samej chwili nadciągnęły ciężkie, omdlałe, wia- 
trem niesione chmury. (Fioletowe błyskawice, 
jedna po drugiej zaczęły oślepiać. Działa niebie- 
skie grzmiały — gdy na prawem skrzydle od- 
pierano, czy też przeprowadzano (gwałtowmy 
atak. Rosyljskie szrapnele białymi dymkami 
pękały po kilkanaście nad lasem pod Witowica- 
mi 


Batalion nasz w jednej chwili ruszył, chłosta- 
ny ulewa, przyspieszonym krokiem na Witowi- 
ce. W drodze minął nas brygadyer z szefem 
bez żadnej eskorty, jarem ku Ułanowicom, pra- 
wie biegiem. Wiszyscy byli przekonani, iż pgdzi- 
my do ataku. ~- 

W Ułanowieach krótki postój, rozdanie kawy 
i — dalej. Tam spotkaliśmy kompanie V bata- 
lonu, wracające z boju, po dzisiejszym ataku 
na Kozimek. 

Z Ułanowie prawie biegiem do Pokrzywian- 
ki i na pozycyę, pod las płaczkowicki na 
wschód od Woli Konarskiej. Na grzbiecie syłpa- 
liśmy do świtu okopy dla siebie i dla karabinów 
maszynowych. Nad ranem chlopcy pomęcze- 
ni legli w życie i gosnęli. Żyto, śliczne żyto san- 
domierskie, już w kłosach, wysokie po pas, 
srebrzystemi falami płynące, 

Dnia 20 maja po godz. 10 rano zaczęła kon- 
cert artylerya. Kilkanaście rosyjskich szrapneli 
padło nad lasem po naszej stromie lewej. Powo- 
li zaczęły odpowiadać nasze (baterye. Około 
godz. 2 po południu wymarsz catęgo batalionu. 
Dokąd — nie wiedzieliśmy. Lecz nie na tyty, 
bo wkrótce skręciliśmy dnem jaru pod stromem 
zboczein na północ, w stronę Kozinka, Więc na 
robotę. Słońce prażyło. Na dnie jaru, giddyśmy 
dążyli na zalesione strome zbocze, posypały 
się kule. Sposirzegli nas. Padliśmy na ziemię, 
a po mas spływać począł deszczyk rozświego- 
tanytch, pieszczotliwie szezebiocących kulek. — 
Zboczem na krawędź jaru i dalej w las, w któ- 
rym niedywno odbyło się zażarte odparcie ro- 
syjskich ataków. Dwa razy atakowali ten fas 
i dwa razy Austryacy ich wyrzucili. Pełno éla- 
dów, choć pracowali tam już saperzy. Moc bro- 
ni į kul, dzbanów szrapnelowych, łopat i dża- 
gamów, płaszczy, plecaków i tomistrów. Wa- 
lały się kariki pocztowe, fotografie, wysytpane 
przez poszukiwaczy. Po drodze w krzakach 
trupy. Potwomy zaduch. a 

Pospiesznym marszem przechodziliśmy gę- 
sto podszyty las kozinkowski. Nad nami wrza- 
ski wozpacznie kołujących wron. Czamownemi, 
cichemi jak sen ustroniami, po michu, po ście- 
żynach tajemnych, po bezstonecznych jarach, 
z bronią w ręku pomykalismy. Niektórzy prze- 
trząsali plecaki, leżące na murawie, szukając 
sucharów, chleba i nabojów. 

W jarze pod asem zatrzymaliśmy się. Na 
wzgórzu przed mami ciągnęła się najdalej wy- 
sunięta pozycya, objęta półkolem linii nosyij- 
skich — pod Grabinami. Zajmowaliśmy tę po- 


zycyę. 3 
Całą krótką noe majową spędziliśmy albo 


przed okopami na wedetach, albo w rowie w pio- zj 
gotowiu bezsennem. Albo oni, albo my znogli-i kierownictwo nowego teatru na Winohradaich., 59! 60% <. 
| Obfitw jego działalność literacka wydała liczny 


śmy atakować. 

Dnia 21 maja zaczęła się walka. Pożycyę na- 
szą od wiczesnego rana zasyjpywali Moskale 
ogniem tak frontowyłm, jak i flankowym od 
prawego. Nie odpowiadaliśmy, lecz zaczęliśmy 
ryć. Na lewem skrzydle reduty wykopaliśmy 
rów w kierunku lasu. Strzelnice i karabiny skie- 
towaliśmy ma tyły okopów rosyjskich, biegną- 
cych wzdłuż Berallzi i rozpoczęliśmy ogień, 
obserwując, jak na dloni, co robią, jak się za- 
'chowują pod piekielnym ogniem naszej artyle- 
ryi. Poza rawem na wzsórzu urządziliśmy 
punkt obserwacyjny. Stąd mano widzieliśmy 
atak kompanii por. Sarmata-Szyszłowiskiego. 
W tyralience posuwali się bardzo składnie pod 
ogniem karabinowym. Wybiegli z parowu — 
znów wyciągnęli się w linię i biegiem naprzód. 

Okoto 5 po południu ogień artyleryjski z obu 
stron wzrósł do majwytższego natężenia. Dwie 
wsi już płonęły: Kozimek i Beradź. Na naszej 
pozycyi słychać było tylko lot austryackich 
pocisków, to znowu huk armat rosyjskich. — 
Bliżej ich bateryj, niż naszych. Moskale ostrze- 
liwali całkiem systematycznie, po kolei: wscho- 
dni skraj lasu, środek, parów przed lasem i za- 


chodni skraj, na którym ciągnęły się pozycye | kach«. W. Pr. |krajowych i gminnych nie wyrównałoby jeszcze 

romantyczne naszego 2 plutonu pod podpor. Ni- TOE T TOT nna właścicielowi realności strat, poniesionych ponad 

teckim nad drogą do Beradzi i kompanii 3 por. r utratę dochodu. O opuścię bowiem rat bankowych 
E orz" 


KAZIMIERZ TETMAJER. 


WATERLOO. 


(»Koniec Epopei< tom IV). 
——0—— 
36 (Ciag dalszy). 

— Żem upadł? 

— Żeś odszedł cały. 

— Żem odszedł »cały«? 

— Tak. Cała olbrzymia, tajemniczą Rosya 
drznęła pod Twoją stopą. Wojsko twoje po- 
wio było wrócić na Zachód, ale ty sam, sire, 
rowinieneś był pozostać. 

— Pozostać? Jako co? 

— Jako cesarz Napoieon. Isbota twoją, sire, 
powinna była snuć się po Rosyi, od Moskwy po 
Astrachań, od Petersburga po Bajkał. Car Na- 
poleon powinien był błądzić po Rosyi, od zam- 
ków do chat, od gmachów rządowych do ko- 
szar, ckl cerawi do klasztorów... 

— Niby co? 

— Ty tego nie zrozumiesz, sire. Na to trzeba 
być Rosyaninem. Mistyczny twój kształt tu- 
manem bięlnym powinien był krążyć po nie- 
zmierzonych przestrzeniach. Wtenczas poko- 
chanoby cię, uwielbianoby cię, sire, uwierzono- 
by w twoją misyę, obwołanoby cię świętym. 
Wyprawa twoja stałaby się dla ogółu konie- 
cznością sprawioną przez Boga. Inaczej byłbyś 
nie przyszedł, a musiałeś wejść do Riosyi — 
Bóg tak chciał. Byłbyś opanował Rósyę du- 
chem. 


ROWwWa KEFURMha 


Kukiela. Satwy: leciały! z furyą na nasże tyły. 
Spodziewaliśmy się, że lada chwila polewać za- 
czną naszą »redutęc,  & 

— Przyjgotowiują atak, albo zabezpieczają 
odwrót w nocy — mówiono. 

O zmroku poczęły wychylać się liczne, jak 
z ziemi wyrosłe, punkty tyraliery i posuwać isie 
do ataku. Na naszych liniach rozgorzał gwal- 
towny ogień, zwłaszcza na obu iskmajach lasu. 
Szrapnele o dymkach biało-czerwonych rozpę- 
kały to tam, to Sam, znaczące po polach ślady 
nieprzyjacielskich zamiarów. Na pazyłeye pod- 
por. Niteckiego i por. Kukiela przyjpuszezali 
atak gęstą masą już na blizką odległość. Nasi 

| 


~t 


Kraków, 11 września. 


Przymus legitymacyjny w Krakowie. Przypomi- 
namy, iż od 5 b m. obowiązują nowe przepisy le- 
gitymacyjne. Wszystkie osoby, zatrzymujące się 
w Krakowie dłużej niż przez 8 dni, muszą posia- 
dać przez Komendę twierdzy (oddział dla spraw 
cywilnych) wystawioną kartę pobytu, o ile nie ma-! 
ją już książeczki oraz odznaki ewakuacyjnej, albo 
niebieskiej przepustki na pobyt aż do ewakuacyi 
względnie do odwołania. Kto przebywa w Krako- 
wie a nie może wykazać się żadną z powyższych 
legitymacyj — wedle rozporządzenia Komendy. 
twierdzy — narazi się na aresztowanie i dotkliwą 
karę pieniężną. Leży tedy w interesie przyjeżdża- | 
jących do Krakowa, by się w pozwolenie na po-' 
byt w. mieście zaopatrzyli. Zwracamy uwagę, że. 
pozwołenie na 8-dniowy pobyt wydaje przyjeżdża- 
jącym osobom komisarz policyjny na dworcu oso- 
bowym. 

Z teatru ludowego. Wielką uciechę sprawiło 
bywalcom teatru ludowego wznowienie głośnej 
satyrycznej komedyi L. Birińskiego „Czynowni- 
cy“, której tytuł gwoli aktualności zmieniono na 
przejrzystszy „Jak gubernator zrobił rewolucyę*? 
W dobie dzisiejszej, gdy Czynownictwo rosyjskie 
na ziemiach polskich należy do niepowrotnej — 
daj Boże przeszłości, utwór Birińskiego, pomimo 
swej myślowej płytkości, należy do tych uciesz- 
nych zabawek scenicznych, które sieją śmiech i 
rozpędzają troskę. Bardzo zręcznic naszkicował 
tury artystycznej. Był on szezerym 'przyjacie-|tu autor galeryę nieśmiertelnych typów  czyno- 
lem Polaków, bywał kilkakrotnie gościem w|wnietwa rosyjskiego, łowiącego ryby w -mętnych 
Krakowie, Lwowie i Warszawie z okazyi na» | wodach rewolucyi. Taki gubernator, tępiący rewo-: 
szych narodowych uroczystości, a literaturze i|lucyę, a mający syna w szeregach rewolucyoni- 
sztuce polskiej otwierał progi narodowego tea- | stów, taka gubernatorowa, taki Nikita, są w do- 
tru w Pradze. Ścisła przyjaźń łączyła go z Ada- | brej grze aktorów rozsadnikami humoru i żdrowia 
mem Asnykiem, Tadeuszem Romanowiczem 0-|na dłuższy okres. Był nim przedewszystkiem p. 
raz, liczną rzeszą literatów i artystów polskich, | Feldman w roi gubernatora. Znakomite ujęcie 
z którymi utrzymywał stałe stosunki. Za jego typu, wydobycie satyry, humor samorzutny i do- 
rządów 'pierwszorzęklne stanowisko uzyskał w | sadność w charakterystyce sylwety i wycienio-; 
Pradze Władysław Floryański, a ozqstymi gość- | waniu szczegółów roli, dają pełne świadectwo sile; 
mi iscemy bywali Żelazowski, Rytgier, Siemaszko- i talentu świetnego artysty. Dopomagali p. Feld-| 
wa, Frenkiel i inni. manowi i sztuce do dorażnego sukcesu p. Kolman, , 

Franciszek Szubert urodził się w r. 1849 w p. Pilarski (świetny Nikita) i p. Urbanowiezówna 
Dobruszce w południowych Czechach. Z dzie- (Kola) coraz bardziej wybijająca się, jako talent 
więciorga rodzeństwa om jeden poświęcił się o zdecydowanych zarysach. Sztukę i wykonawców 
studyum naukowym i rozpoczął drogę życia ol licznie zgromadzona we czwartek publiczność | 
pracy dziennikarskiej w gazecie »Politike. — | oklaskiwała zasłużenie. 

Miarą, jak rosnąć poczęła jego powaga jako pu-| Dziś i jutro gra p. Feldman w farsie Birińskiego | 
blicysty jest to, że został sekretarzem »Czeskie- 
go Klubue. Jako taki mależał do założytcieli i' 
organizatorów »Spolku českých Żurnalista«, 
która to instytucya (dziś w pełnym rozkiwicie ; Zniżka czynszów w Krakowie, W aktualnej tej 
poznie może oplakiwać aero. HmelCy i rawie, która żywo obchodzi tak właścicieli re- 
W r. 1880 wybrano go członkiem komitetu bu-’ 7 ści wK R k cici at aa 
dowy teatru narodowego w Pradze, którego dy-, Boć © R A p „A b s 1. 
rektorem został w r. 1883. Jednym z majwięk- 7. ° M Ę ni og cien Też 
szych sukcesów zmarłego jako dyrektora tear | Pzp m 3 mi K ; a 

tru był tryumf, odniesiony na wystawie teatral- ! n a E BOM k w ków 
mo-muzycznej w Więdniu w r. 1892. Wepamiate  POWOGU Opuszozema muosttania ze iy nie 
wystawienie nieśmiertelnego dziela Smetany "tóre Pisma fałszwye informacye. Podały bowiem, 
»Prodana nevesta« otwarto sztuce i muzyce 7° zp g kelegan Giao po kia 
czeskiej wrota Europy. W r. 1900 ustąjpił Szu- że 7% 1 pokój i kuchnię, opróżnione przez wyjazd 
bono dyrękcył zaa 1 poč vigeit evie bycia aa ow ay Paa 

l e t pE Z: =" a 7 
epa: alk | Ey akie się 30% czynszu, za 2 pokoje i kuchnię 40%, zaś 


blicystycznej.. Jeszcze raz w latach później-, e Ę A E mó 
szych powrócił na krótko do teatru, abejmując' 34 pokoi z kuchnią 50%, powyżej tej ilości po- 


strzelali, jak do kaczek, Pozyłcye romantyczne, | 
jak nw starych sztychatch: ma zboczu pod sosna- 
mi ma wprost drogi płytki rów. Chłopcy sie- 
dzieli, lub Klęczeli. W środku plutonu por. Sas- 
Kulczyski. 
Bryzgali ołowiem na drogę i na mola... 
St. Falkiewicz. 


PBE ZN DOTI TROI SZCZ CCP OTS DZIWO 
Franciszek Szubert 


Smutna wiadomość znajdujemy w pismach 
czeskich. We środę Gnia 7 bm. zmarł w Pradze 
wieloletni dyrektor tamtejszego teatru narodo- 
wego; w ostatnich latach ceniony pisarz czeski, 
Franciszek Szubert. Z nazwiskiem jego, które 
ściśle związane było z powitaniem i rozkwitem 
narodowazo teatru w Pradze w latah ośmizie- 
siątytch, łączą się liczne wspomnienia stosunku 
ś. p. Szuberta z polskim światem wiedzy i kul- 


„Jak gubernator zrobił rewolucyę*. W niedzielę | 
po południu będzie grany wodewil „Wescle land- 
szturmisty'. 


Qióż »ustalcnie się« takiej praktyki sądowej 
poczet dzieł scenicznych, krytycznych i pamię- jest niemożliwe już ze względu, że do sądu kra- 
tnikowych. Z dramatów powodzeniem cieszy; kowskiego nie nadeszły jeszeze motywa orzeczenia 
ty się »Piotr z Ruzomberkue, »Przebudzenie, ! Trybunału Najwyższego, na którem OWA praktyka 
»Jam Vyrava«, »Praktyk«, » Dramat Z czterech m SIĘ rzekomo operae, więc na Jego „podstawie 
scen«. Ż innych uiworów wartościową. jest »Hi-, żadna praktyka sądowa dotąd ustalić się nie mo- 
storya narodowego teatru czeskiego« i złączone la. Ta pa ||. ME 
z nią »Pamiętnikie, w których wiele ciekawych | Ustalenie się takiej praktyki niemożliwe jest da- 
ustępów poświęcił zmarły sztuce polskiej i jej, lej dlatego, iż sprzeciwiałoby się orzeczeniu owt- 
ludziom. W uznaniu zasług dla kultury narodo- go Trybunału, które wyraźnie przyznaje opust 
wej czeska Akademia umiejetności mianowała | czynszów tylko tym, ¢o z powodu niebezpieczeń- 
Szuberta swoim członkiem. W ostatnich latach | stwa lub nakazu władzy wyjechać musieli, a nie 
życia był redaktorem felietonu w »Narodnej | wszystkim co wyjechali, wobec czego opusty przy- 
polityce< i kierownikiem literackim miesięczni- | znawane być mogą w Krakowie, w myśl orzecze- 
ka »Oisveta«. nia Trybunału, tylko w wypadkach wyjątkowych. 

Zmarły poza działalnością literacką położył | Ponieważ dalej Trybunał nakazuje przy opuszcza- 
zasługi ma polu, społecznem jako organizator | niu części czynszu uwzględnienie wszystkich oko- 
i założyciel różnych towarzystw oświatowych | iczności w każdym poszczególnym wypadku, wy- 
i czytelń na prowineyi. Był także człon- | kluczome jest ustalenie się praktyki wedle stałego 
kiem rady miasta Pragi w latach 1900—1908. | szablonu. pas ; 

Za przyjaźń i symipatyę, jaką Szubert okazy-| Praktyka taka urągałaby również poczuciu spra 
wał narodowi naszemu, imię jego kulturalna | wiedliwości, nakazującemu równomierne rozłoże- 
Polskw zapisuje z wdzięcznem wspomnieniem. | nie ciężarów, wynikłych z wojny. Tymczasem 

Pogrzeb odbędzie się dziś z bazyliki ćw. Wac- | przy takiej rzekomej praktyce nawet całkowite 
ława na Smichowie na cmentarz »na Malvazin- | opuszczenie wszystkich podatków państwowych, 


wszystkich nieprzejrzanych guberniach nosyj- 
skiego imperyum. 


— Fantazye wschodnie! 
— Tak ty tego nie zrozumiesz, najjaśniejszy 
panie. Urodziłeś się na małej wyspie, mieszka-| — Cóż dalej? — spytał Napoleon. 
leś w Paryżu. Żadnej z Francuzek, Włoszek,| — Sąsiadka moja, Olga Piotrowna Za- 
Niemek, Angielek, które cię otaczały, nie przy-|strowa, szła za tobą z chłopami i mordowa- 
chodziło na myśl to, co mnie — — ła twoich żołnierzy, a sama byłaby ci własną 
=No? ręką toporem rozbiła czaszkę, sive, za to, że 
— Porwać cię, sire. najechałeś jej ojczyznę. 
— Mnie?! Porwać?! Kiedy?! —1T to szaleństwo. Byłem zmuszony, miałem 
Kiedy wracałeś z Moskwy. racye polityczne. | 
Miałem sto tysięcy żołnierzy. — Racye polityczne... Czy rychtując armaty 
A ja dwustu dworskich kozaków i stu na Paryżan, rozpędzając Radę Pięciuset, jadąc 
Tatarów. = do Egiptu, nie ważyłeś się, sire, na rzeczy Sza- 
Napoleon zaczął się śmiać. lone? 
— Cóż za szaleństwo! — Miałem zawsze wytknięty jasno cel, roz- 
Myśl waryacka. Ah! Ah! ważałem »pro« i »contra«, obliezałem siły swoje 
— Otóż to właśnie. Wy, ludzie Zachodu, nie i przeciwników i opierałem się na danych poli- 
rozumiecie szalonych myśli. Polacy, w których |tycznych i rachunku prawdopddobieństwa. 
Wschód walczy z Zachodem, zawstydzili całą) — To robiła głowa twoja, sire; serce twoje 
twoją armię, sire, w wąwozie Somo-Sierry: SZa- musiało być szalone, inaczej nie byłbyś się stał 
leństwem. My mamy inne szalone myśli. Ja bpa czem byłeś — — czem być możesz jesz- 
łabym cię, najjaśniejszy panie, kazała schwy- | cze — — 
cic moim Tatarom na arkan, o potem zginęła] — Być mogę jeszcze? 
z tobą w nieprzemierzonych stepach Rosyi, niej — Tak! Na honor! Czy widziałeś to?! 
wiem po co, nie wiem dlaczego, wtenczas niej Księżna Zeneida wydobyła portmonetkę, a 
zdawałam sobie sprawy po co, aby cię tylko po-| z niej sztukę monety, „ -, 
siąść, mieć — — — czy dla siebie, czy dla Ro- — Cóż to jest? — Spytał cesarz. 
syi — — — chciałam, abyś mnie był wtedy| — Czytaj, sire: s HE 
zapłodnił, mnie, czy Rosyę — — nie wiedzia-| — Portret mój i Maryi Ludwiki. »Oourage 
łam... Powiedziałam, że chciałabym cię mieć, | et espórance«. Ładny napis. 
jak tygrysa w klatce, ale to głupiec wywołał| — A oto druga: 
te słowa — — wiem, że chciałabym cię była| Śpiący orzeł. »Elle se róveillera«, 
mieć, jak tuman błądzący wraz ze mną poy — Oto trzeci medal: . 


— 


— 


Co pani mówisz?! 


jryatu N. K. N. Wiedeński komisaryat Naczelnego 


ichacze, którzy mogą bez przeszkody uczęszcząć, 
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Sobota, 11 Września 1915. 


» 
mowy być nie może, eo najwyżej o ich odroczeniu, 
a o tem, jak i o opuście podatków nie słychać. 
I ofiarą takiej podsuwanej sądom, jako rzekomo 
»ustalonej« praktyki paśćby mieli właściciele do- 
mów na rzecz lokatorów, choćby ci żadnego 
uszczerbku w dochodach nie ponieśli! 

Brak pieczywa w Krakowie. Wczoraj zabrakło 
pieczywa w niektórych sklepach krakowskich, ani 
chleba ani bułek nie można było dostać. Piekarze 
tłomaczą się, że im zabrakło mąki, którą magi- 
strat dopiero po 15 b. m. rozpocznie sprzedawać. 

Zamknięcie rachunków wiedeńskiego komisa- 


szpital willę »Nowy Dwór«, nadającą się na pobyj 
zimowy. N. K. N. przeznaczył na szpital 1.500 K 
Krzeszowice za pośrednictwem p. J. Polaczkówny 
nadesłały na ten cel 100 K, ks. Stanisław Szufa 
proboszcz z Wołkowyji, 50 K, dzieci z Rabki 14 E 
60 hb, zebrane na przedstawieniu w Rabce w wil 
li »Anna« pod kierownictwem p. Zofii Świetkow 
skiej, a za staraniem Jani Mańkowskiej. Ks. Sa 
pieżyna imieniem Gal. Czerwonego Krzyża ofiaro 
wała 90 kompletów bielizny, 100 ręczników, tyle: 
poszewek i wiele innej bielizny. Tzyk miejski 
docent dr Janiszewski, imieniem krakowskiej fil 
Czerwonego Krzyża ofiarował wielką ilość bieli 
my, opatrunków, gazy, waty i t. d. P. Józef 
Zdanowiczówna dała większą ilość sprzętów ku 
chennych, a p. Marcela Gebauer poduszki i po 
szewki. 

Sckeya stara się o utworzenie funduszu zakła 
dówego na szpital w wysokości do 10.000 Kim 
tym celu zwróciła się © pomoc do całego szereg 
instytucyj i osób, wezwała do  współdziałaniś 
wszystkie Koła Ligi, projektuje na 19 wrześnie 
dzień kwiatka ma Rabkę i t. d. Ofiary na szpi. 
tal dla legionistów w Rabce przyjmować będzia 
z dniem dzisiejszym także redakcya »Nowej Re+ 
formy«. 

Krynica-Zdrój, 7 września. (Wrażenia z prome- 
nady). Piękna Euterpe, natchniona bogini muzy 
ki, gdzieś uleciała w zaświaty. Cienisty deptak, le 
śne ścieżyny jakoś w tym roku samotne i smutne 
U wiecznie tryskających krynicą źródeł garstka 
znajomych. Na pół pusto tutaj; acz swojsko, je 
dnak jakoś smutno. Wierchy smereków, jodoł i so- 
sen szumią majestatycznie, a dawny gwar ludzki, 
promenady i huczne zabawy jakby zamarły. 

Ludzie prawdziwie chorzy, zmęczeni tułaczką 
po obczyźnie, znajdują w tej ciszy prawdziwą ku 
racyę i wytchnienie. 

Krynica w stosunku do innych miejscowości w 
kraju nawet jest obecnie tania. Drobiu, jaj, na. 
biału prawdziwy nadmiar, mięso po 3 K kilogram. 
Życie więc wcale znośne. I byłoby wszystko do 
brze, gdyby nie bezlitosna jesień, co pożółkłe li- 
ście zaczyna rzucać pod stopy rekonwałescenta- 
żołnierza po ciężkich ranach, otrzymanych w boju 
chwały, gdyby chłód wieczorny nie spędzał z de- 
ptaku wybladłej panienki, której narzeczony śpi 
już może gdzieś w polach pod brzozowym krzy- 
żykiem. 

Dźdżysty i chłodny czas ogołaca deptaki, Z do- 
borowych gości spotykamy tu znaną naszą ma- 
larkę panią Bronisławę Rychter-Janowską z mat- 
ką, która na sezon zimowy wyjeżdża do Szwaj- 
caryi i Ameryki na studya malarskie, oraz wiele? 
innych osób, * szukających prawdziwego wypo- 
czynku. 

W polskiej naszej szkółce rozpoczyna się nor: 
malna praca. (Or.) 


Kronika warszzwsiia. 


Prywatna poczta po wyjściu Rosyan z War 
szawy. Po odwrocie Rosyan pozostało tysiące li- 
stów, nie wyprawionych przez pocztę rządową. 
Listy te wzięły w zarząd pp. Wanda Stokowska' „ 
i kanoniczka Zofia Ośmiałowska, które obecnie" 
ogłaszają sprawozdania z dokonanych czynności: 
Listów rozniesiono 132.329. Oddano zgłaszającym 
się bezpośrednio firmom 5.000; pozostało nie od- 
danych z powodu złych adresów, nieobecności 
adresatów 9.649. Listy pieniężne, polecone i do 
władz, zostały wywiezione do Moskwy w pięciu 
wagonach. Listy roznosiły grupy skautowskie, z 
których część pracowała honorowo.  Roznosicieli 
ogółem było 291. Kierowniczą działałność grup“ 
objął p. Zdzisław Zalewski. Wpływ z opłat dobro- 
wolnych, składanych do worków, wyniósł 1.014 rb. 
88 kop. Wydatkowano 789 rb. ; pozostałe 825 rb. 
27 kop. iniecyatorki imprezy, złożyły na ręce pre- 
zydenta m. W. Zdzisława ks. Lubomirskiego, prze- 
znaczając je na nauczanie powszechne. 

Przepustki na wyjazd. Wyjazd i przyjazd do 
Warszawy jest dotąd niesłychanie utrudniony. 
Przedewszystkiem władze niemieckie rozróżniają 
dwie strefy. Strefę okupacyi niemieckiej i au- 
stryacko-węgierskiej. 

* Do miejscowości na lewym brzegu Wisły w oku-* 
pacyi niemieckiej, przepustki wydaje się bez ogra- 
niczeń na wyjazd z prawem powrotu w ciągu dni 
14. — Do miejscowości w okupacyi austryacko 

węgierskiej przepustki wydaje się tylko w jedną 
stronę. Prawo powrotu można otrzymać tylko na 
miejscu od władz austryacko-węgierskich. Do 
miejscowości na prawym brzegu Wisły przepustk 

wydaje się tylko w poblizkim pasic. Do dalszych 
miejscowości jedynie w wyjątkowo ważnych przy. 
padkach można otrzymać prawo pracjazdu. 

Wyjazd z Warszawy do strefy okupacyi au- 
stryacko-węgierskiej podlega dotąd jeszcze bar. 
dzo znacznym ograniczeniom i licznym formalm 


Komitetu Narodowego (I. Neuer Markt 8) przesy- 
ła nam następujące zamknięcie rachunków do dnia 
1 sierpnia 1915 roku, a zatem za pierwszy rok 
trwania wojny. 

I tak w przychodach: składki gotówką 
180.185 K 88 h; składki w efektach 25.400 K; 
za złożone złoto i srebro 1.870 K 69 h; z wieczoru 
listopadowego „Strzechy* 607 K 28 h; różne zwro- 
ty 2.519 K 94 h; za kupony 554 K 80 h; co wynosi 
razem 211.138 K 54 h. 

W rozchodach: ogólne wydatki 5.211 K 
Gi h; żołd 22.482 K 80 h; utrzymanie rodzin le- 
gionistów, zapomogi i subwencye 21.467 K 30 h; 
umundurowanie legionistów wiedeńskich 58.577 K 
93 b; wyekwipowanie sanitarne 922 K 78 h; zaku- 
pno dla intendantury krakowskiej 44.911 K 64 h; 
zwrot N. K. N. za odznaki 632 K 50 h; przekazano 
N. K. N. w gotówce 20.000 K; przekazano N. K. N. 
w efektach 25.400 K. Ogółem wydano 199.606 K 
6 h. = 

Pozostałość więc w gotówce wynosi 
48 h. 

Zbieranie karmy d!a drobiu na nadchodzącą zi- 
mę. Namiestnictwo galicyjskie wydało odezwę, 
wzywającą z powodu zajęcia omłotów tegorocz- 
nych żniw do zbierania karmy zastępczej dla dro- 
biu. Taką karmą mogą być n. p. liczne chwasty, 
dalej liście z brzozy, buka, berberysu, pożyczki, 
poziomki, maliny, dzikiej róży i głogu, zebrane w 
zielonym stanie najpóźniej w połowie września, 
wysuszone, pocięte i razem zmieszane. 

Dalszą karmą, równą zbożu pod wzgłędem war- 
tości, są żołędzie i czerwone kasztany. 


2 kraju. 


Z Akademii weterynaryi we Lwowie. Plan nauk 
na półrocze zimowe 1915/1916 przedłożono mini- 
sterstwu wyznań i oświaty do zatwierdzenia. Słu- 


11.532 K 


winni bezzwłocznie podać rektoratowi swój adres 
kartką korespondencyjną, a także wszyscy słucha- 
cze i absolwenci Akadomii lwowskiej służący woj- 
skowo, zechcą we własnym interesie podać swój 
adres, zwłaszcza gdy chcą zdawać egzamina. Re- 
ktorat przygotowuje wszystko, aby półrocze mo- 
gło rozpocząć się normalnie od dnia 1 paździer- 
nika, a wpisy od dmia 23 września b. r. 

Teatr dziecinny na legionistów. Z Zakopanego 
piszą nam: Na uczczenie oswobodzenia Warszawy 
i ku czci brygadyera Piłsudzkiego odegrały dzie- 
ci będące na tułaczce w Zakopanem jednoaktówkę 
ze Ś$piewami narodowemi p. t. »Pod Warszawęc. 
Autorką tego utworu jest 12-letnia Janka Mało- 
chlebówna. W przedstawieniu wzięło między in- 
nemi udział czynny młodsze rodzeństwo autorki. 
Zebrany od gości dobrowoiny datek w kwocie 
5 K 20 przeznaczono na sieroty po legionistach. 
W państwowej szkole zawodowej przemysłu 
drzewnego w Zakopanem rozpoczęła się już nor- 
malna nauka. Jednakże ze względu na rozliczne 
trudności, które uniemożliwiły wielu thętnym u- 
czniom wspisania się na jeden z działów: stolar- 
stwa, ciesiełstwa, rzeżbiarstwa omamentalnego i 
figuralnego, tokarstwa, będą się wpisy w dalszym 
ciągu odbywały w ciągu najbliższych dwóch ty- 
godni. Przyjnowane być mogą także dziewczęta 
i kobiety. Koszt utrzymania ucznia w Zakopamem 
wynosi miesięcznie około 40 koron. — Dyrckcya 
rozporządza małemi zapomogami (5—15 kor. mies.). 
Nowy szpital dla legionistów w Rabce. Sekcya 
szpitalna krakowskiego Koła Ligi kobiet otrzy- 
mała ma ręce swej przewodniczącej, p. dr Ady 
Markowej, od komendy Legionów zezwolenie na 
otwarcie szpitala w Rabce dia legionistów rekon- 
walescentów. Szpital obliczony jest na razie na 
50 łóżek. Wojskowość zwracać będzie sekcyi ko- 
szta żywienia chorych, zaś lekarza, pielęgniarki, 
administracyę, służbę, światło, opał, jak również 
całkowite urządzenie szpitala pokryje sekcyą ze 
środków własnych. Rzecz oczywista, że może 
ona sprostać temu mdaniu tylko przy wydatnej 
pomocy całego społoczeństwa. ` 

Na czele ofiarności publicznej stanął właściciel 
Rabki, dr Kazimierz Kaden, który ofiarował na 
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— Śpiący lew. Cóż napisano w otoku? »ILe|der chciał, aby Księstwo Warszawskie jemu 
réveil sera terrible!«... Sądzą, że się »obudzie? | oddano, by do niego mógł przyłączyć inne swo- 
— Architektowi, który: miał stawiać pamią-| je posiadłości polskie i stworzyć Królestwo Pol- 
tkową kolumnę wylądowania Ludwika XVI, skie z osobnemi instytucyami Jiberalmemi i ko- 
pod Calais, radził ktoś, aby ją wybudował na, ronować się królem polskim. Fryderyk Wilhelm 
kółkach, żeby się mogła łatwiej wytoczyć za! pragnąłby, aby Fryderyka Augusta, jako sprzy- 
osobą króla przy nowym odjeździe. ` mierzeńca twego, sire, pozbawiono saskiego tro- 
— Nadzwyczajny pomysł! Hahaha! Nadzwy-, mu i jemu go oddano. Anglia i Austrya sprzeci- 
czajny! * wiają się jednemu i drugiemu, aby nie być zdy 
— Patrz jeszcze, najjaśniejszy panie: stansowanemi. »Ozterej«, jak ich nazywają, są 
Księżna Zencida rozwinęła afisz uliczny. No- w dysharnwonii. Mądry Dailcyrand wiedział na- 
sił on wielkiemi, czewwonemi literami druko-, przód. że antagonizm sprzymierzonych wyjdzie 
wany napis: »Vivo Iempereur! Il a été et il se- na korzyść powagi i znaczenia Franeyi i pom- 
ra!« puje, ile może. Ale Aleksander jest obrażony na 
— Ah! Ah! To było po rogach ulic? Ludwika Ośmnastego, który wszystkie dyna- 
— Thak. Napoleniści są wszędzie, po wsiach stye europejskie uważa za parweniuszów i gło. 
i miastach, w Paryżu i na pwowincyi. Kiwly śno to mówi, a podobno powiedział i jemu sa- 
spotykają się, witają się pozdrowieniem: memu. Aleksander za to ze swej strony głośno 
„Wierzysz w Jezusa Chrystusa? oświadcza, że go los Bourbonów mało obchodzi 
Tak, i w jego zmartwychwstanie". i żeby się trzymali sami na tronie, bo ich drugi 
Jesteś, sire, noszony na laskach, tujkach, ta- maz wsadzać na niego nie przygadaie czterysta 
bakierkach, pierścionkach. Jesteś ma wierzchu, mil. Armia francuska jest lekceważona bez cie- 
i w ukryciu. Niezgrabne bronsowe statuety: Lu- bie, sire. Metternich nie chce sojuszu z narodem, 
kiwika XVH otwierają się, a wewnątrz jest | który potrafił ściąć króla i królową, Oasilereagh 
twoje ślicznie cyzcłowane popiersie bronzowe. | podejrzywa Talleyranda, że widzi interesa Pran- 
Mają cię na ezczypeach do pieca, na nożach dol cyi za Renem, Nesselrode nie ufa wszybtkim 
przecięcia papicru, na kałamarzach, wszędzie. | trzem. Kongres jest »tańoujący<, euwerenowie, 
Nie skończyłabym wyłliczająe. Niczakłowiolenie | się przechadzają pod rękę, ale kejdy ma psa 
z króla wzrasta. Ukuto przysłowie: >iGiedy król | który szezerzy na drugiego zęby. Najpaśniejszy 
zjadł obiad, myśli, że lud jest szezęśliwy«. Bu- |panie! Przypłynąłeś do Franeyi z Korsyki, trzy, 
dzą się partye. Tworzą się spiski. Bourboni się |razy wchodziłeś do niej przez Alpy, przepłymą- 
mszczą, a to rodzi nienawiść. Z kongresu wie-|łeś do miej z Egiptu, najjaśniejszy panie: od- 
dleńskiego nikt nie jest kontent. Car Aleksan-| waż się i wracaj! (C. d. n.) 
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wy Bacha. W końcu (dopełniły pierwszej części 
wieczoru tańce plastyczne i rytmi- 
czne, które matowniczością swą wywoływały 
nieustanne okłaski. Przedmiotem prawdziwej 
owacyi była solistka-tanecznica, Halusia 
Rapacka, dziewczę niezrównanej urody i 
wdzięku; wykonany przez nią »Poranek« i »Ta- 


ściom. Chcąc się dostać do Warszawy z Krakowa, 
trzeba, prócz paszportu zawizowanego przez kon- 
sulat niemiecki i poświadczonego w komendzie 
twierdzy, uzyskać jeszcze snpecyalne zezwolenie 
od komend etapowych niemieckich, które w ka- 
żdym poszczególnym wypadku zapytują telefoni- 
cznie o pozwolenie komendę wojskową w War- 


NUWA KEFORMA 


dnie, jalk czysto śpiewały te bachorzęta, z jaką 
swobodą się poruszały na scenie; nie szabło- 
nowego, żadnego mechanizowania, a jednak ile 
tam było pracy umiejętnej, kierowniczej ręki: 
Naprawdę rozkoszny moemacik dziecięcego 
wdzięku. Kto tego nie widział, pozbawił się 


zzawie. 

Z teatrów warszawskich. Teatry warszawskie 
są czynne na razie w drodze udziałowej. Publiez- 
ność uczęszcza licznie, a jednym z bodźców fre- 
kwencyi jest repertoar narodowo-patryotyczny, ja- 
ki zwolna pojawia się na afiszach. 

Po uroczystem przedstawieniu „„Wesela' w tea- 
trze Rozmaitości na dochód nauczania powszech- 
nego, afisze zapowiadają dalsze premiery sztuk 
narodowych: „Konfederaci barscy* Adama Mickie- 
wicza, dramat, osnuty na tragedyi narodowej ro- 
ku 1772, ukazał się po raz pierwszy w Warszawie 
na scenie teatru Małego dnia 8 b. m. Teatr No- 
woczesny zapowiada obraz dramatyczny p. t. „Ko- 
ściuszko:, z bogatą wystawą stylową. Najwięk- 
sze trudności sprawia wznowienie opery. „Ku- 
rycr Warszawski“ pisze: „Dział ten, najbardziej 
rćżnolity pod względem żywiołów składowych, z 
natury najliczniejszy i najkosztowniejszy, był 
przedmiotem troski szeregu zmieniających się dy- 
rekcyj w czasach najpomyślniejszych nawet dla 
widowisk teatralnych. W chwilach zaś nie sprzy- 
jających trekwencji, w epoce rewolucyi 1905—7 
i w okresie 1910—1914 deficyt opery dosięgnął 
razom olbrzymiej sumy miliona rubli! Stoimy je- 
dnak wobec faktu, że 800 osób, a właściwie 300 
1odzin czionków orkiestry, chóru, baletu i śpiewa- 
ków pozostaje na bruku. Każdy dzień zwiększa 
niedolę tej masy, a każde opóźnienie w otwarciu 
opery utrudnia warunki jej wskrzeszenia”. 

Wojenne wyroki w Warszawie. Pisma warszaw- 
skie zamieszczają następujące obwieszczenie: 

Z wyroku sądu polowego przy warszawskim 
rządzie gubernialnym z dnia 28 sierpnia 1915 za 
szpiegostwo przeciw armii niemieckie; spad 
z ko ac. u niemieckiej zostali ska- 

1) Ilewyk Maszewski 
rek, 8) Lucyan A 

Wyrok wykon 


wm 2) Antoni Świde- 
Maliszewski. 


ano w dniu 51 sierpnia 1915. 


Ślub, Dnia 9 b E 
p "ust b. m. odbył sie w K S A 
ściele św, Bane A yi się w Krakowie w ko 


ki s L ub p. Zofii Polaszkówny, cór- 
Ka i AUD || z Wożniakowskich, Zp 
SBM SE A EJ Kamilli ze Ślizow- 
k 15. p. Ludwika, e. k. komisarzem policyi 
rakowskiej, obeenie przy e. k. komendzie obwo- 
dowej w Piotrkowie. Związek małżeński pobłogo- 
stawił O. Wojtoń T. J. 6239 


W liście strat Nr 236 znajdujemy następujące 
nazwiska polskie: Boczarski Władysław, cho- 
rąży rezerwowy w 55 p. p., zabity; Cyprys 
St., „chorąży rezerwowy w 55 pułku piechoty. 
ranny; Karpiński Aleksander, chorąży rczer- 
wowy w 55 pułku piechoty, ranny; Klemen- 
towski St, kadet rezerwowy w 55 pułku pie- 
choty, ranny; Kuś Wojciech, kadet rezerwowy 
W 55 pułku piechoty, ramy; Pasella Władyst, 
chorąży rezerwowy w 55 pulku piechoty, ranny: 
Pieszkiewiez Jan, chorąży rezerwowy w 55 
pułku piechoty, ranny; Stefezyk Tadeusz, po- 
rucznik rezerwowy w 11 pułku haubie polnych. 
ranny; Stolfa Rudolf, nadporucznik w 40 pułku 
piechoty, wzięty do niewolij Szanecki Kazi- 
mierz, kadet w 40 pułku piechoty, wzięty do nie- 
woli; Szczepka St., chorąży rezerwowy 10 ba- 

Uionu pionierów, ranny. 

Mianowania i przeniesienia. 

Miuister rolnictwa zamianował w etacie urzędni- 
ków rachunkowych dyrekcyi lasów i dóbr pań- 
stwowych praktykanta rachunkowego Stanisława 
Gnata asystentem rachunkowym. 
" Namiestnik przeniósł komisarzy powiatowych: 
Feliksa Metzgera z Krosna do Sambora, Lu- 
dwika K uryłowicza z Jasła do Krosna, Ale- 
= ją M pe z Sambora do Tarno- 
do Je. rzemskiego z Tarnowa 

Je E R AA 2> 
Ju GB przeniósł: oficyała namiestnictwa 
p” abDasza z Sambora do Niska i sekre- 
trza powiatowego Józefa Jackowskiego 
z Gorlic do Sambora. 

Wiceprezydent i kierownik 
eyi poczt zamianował pocztmis 
rych SobLolewsk 
«dna Ueterę w Lipinkach i cks 
Brzezińskiego w Gawin go * pa 

ea 
Repertoar Teatru miejski 
W sobotę: >»Chluba em 
= <€ 
satyryczna G. Wida. 
Repertoar Teatru ludowego. 

W sobotę o godz. 7%4 wiecz.: »Jak gubernator 
zrobił rewolucyę«. Występ F. Feldmana. 

Niedziela wieczór 0 godz. 7%: »Jak gubernator 
zrobił rewolucyqe. — Po poł. o godz. 3%: »We- 
sele landszturmisty«, krotochwila w 3 aktach. 
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Rencort dziececy o Teatrze miejskim, 

Trudno wyobrazić sobie milszy nastrój nad 
ten, jaki panował wczoraj wśród tłumów słu- 
chaczów, zapełniających szczelnie widownię 
teatru miejskiemo: Ze sceny płynęła szczera, 
he ACE Poezya duszy dziecięcej. Stu- 

ad (CJ batwnej mozaiki dziecięcych piosnek, 
Patrząc na kame pod względem rytmiki tańce 
RE, czuło się nilzięczność dla tych, 
ię, że jestem a ROR, l piękna. Wyzna- 
ads: : 8 tumiony rezultatem tej 
musiało Pluiuszczam, że wszystkich ogarnąć 
ło się wczoraj przi i. eneo 

ei aj przez estradę. 

eony, jak ną apenda zo, PII obfity i urozmai- 
gurował io ka n "Hb koncercie! Zańnau- 
"akompaniamencie misi A tya chór przy 
boz dyrygenta ustawowy alu. „Dzieci. śpiewały 
przez się dawało miłe munes ooe Co sama 
ładniej wypadła sbajec z kt optyczne. Naj- 
do cieniowań dynamicznych. aca sposobność 

08 Aleksandrowiczowej naley at 
pelne uznanie za trud; dowiodła wie EA 
dzieci nie muszą >krzyczeć« przy zr a a 
mogą nawet wykonać rzecz artystycznie, Jej 
również zasługą była orkiestra dzieci z kapi- 
talnymi instrumentami, dostosowanymi do 
»symfonii« (sie); 


A. 


galicyjskiej dyrek- 
trzami: ekspedyent- 
4 w Ołpinach, adjunkta 


, kom adya 


salwy śmiechu wywoływali 
»malusińscy<, obrabiający z przejęciem: pisz- 
czałki, Świstawki i grzechotki najrozmaitszego 
kalibru; podziw zaś budził kilkóletni »koncent- 
mistrze-slkrzypek, zasiadający, jak przystało, 
przy pierwszym pulcie. Znalazła się i solistka, 
Elżunia F. która odegrała koncert fortepiano- 


niec Anitry« Griega, z dodanym nad program 


froncie zachodnim i że urabia się grunt poda- 
tny dla propagandy za odrębnym pokojem. 
Do tego wszystkiego dołącza się niepewność, 
czy Rygę i Petersburg będzie można obronić, 
przed nieprzyjacielem. Dziennik kończy uwa- 
Z}, że objęcie naczelnej komendy przez cara 
wyswobodzi Itosyę z wszelkich kłopotów. 


skiej: 


prywatny ruch osobowy z Petersburga na za- 


artyleryjskim, jakoteż liczną piechotą, wysy- 
łanemi na front kurlandzki. 


w tej chwili zajmują bardzo dobre stanowiska 
obronne, by w stosownym czasie przejść do ©- 


śpiewie, lecz |” 


tit stanowczo. 


niecodziennych wrażeń. 

Byłoby rzeczą pożądaną, żeby inicyatorzy 
tego koncertu powtórzyli go (może w najbłiż- 
szy poniedziałek!), sala nie pomieściłaby pewnie 
wszystkich żądnych widowiska. Raz jeszcze 
słowa bardzo serdecznego uznania za pracę 
szanownym inicyatorom. 


»Krakowiakiem«, tchnął czarem  wiośnianej 
poczyi. 

Drugą część koncertu zajęła dziecięca opera 
»T anieckwiatówe z muzyką F. Starczew- 
skicgo (lo słów Br. Ostrowskiej — rzecz pomy- 


słowa zkonani iezró r ) i 
lowa, a w wykonaniu niezrównana. Jak skła- Dr Jóżej Reiss. 


ojna. 


zARZĄG chszarów OKUPOWARYCH. 


(Telegram e. k. Biura koresp.) | 
| 


, który się swego czasu oświadczył przeciw wy- 
prawie w Karpaty. Okazało się także, że Ren- 
nenkampi nie był winien porażki pod jeziorami 
mazurskiemi, gdyż bitwa ta stoszoną została na 
rozkaz w. księcia. 


Wiedeń, 11 września. 
Z wojennej kwatery prasowej donoszą: Naj- 
wyższą (decyzyą ustanowiono w e. i k. admini- 
stracyi wojskowej w Królestwie Polskiem na- 
stępujących naczelnych funkcyonaryluszy: Ge- 


à . naczelnym dowód r miej w. ksiecia. W 
nerał gubernatorem ustanowiono generatmajo- y O W s 


ra Ericha bar. Diłlera, równocześnie nadając mu - ad cj kompromisomej kak a 
godność tajnego radcy, zastęjpicą generał guber- |. o i mD w tem Sposób, te sam 
natora ustanowiono generał majora Karola Lu-, 7% naczelne dowództwo. 
stiga von Preanield, szefem sztabu generalnego | 
generał gubernatora zamianowano  podpułko- 
wnika w korpusie sztabu generalnego Artura 
Hausnera, zaś kierującym komisarzem krajo- 
wym cywilnym radcę namiestnicbwa dra Jerze- 
go hr. Wodzickiego z Granowa. 


Wrcżenie ustępienit 0. ks. Mikczaja. 


(Telegram własny »Nowej Reformyc.) 
Budapeszt, 11 września. 
»Pesti Hirlap« donosi z Scheveningen: > 
Dymisya w. ks. Mikołaja wywołała ogrom- 
ne wrażenie w Londynie i Paryżu, gdyż uwa- 
żamo w. księcia za duszę partyi wojennej. Są- 
dzą powszechnie, że ustąpienie w. księcia przy- 
spieszy dymisyę Sazonowa i wzmocni partyę 
pokojową na dworze carskim. 


Rink Zeppzknów na port Bałtycki. | 
(Telegram c. k. Biura koresp.) 
Berlin, 11 września. 

Biuro Wolffa donosi: W nocy z 9 na 10 wrze- 
śnia jeden z naszych okrętów powietrznych ma- 
rynarki rzucił pewną ilość bomb na punkt opar- 
cia floty rosyjskiej Port Bałtycki (Baltischport) 
i na jego urządzenia kolejowe. Skutek był do- 
bry. Okręt powietrzny był ostrzeliwany bezsku- 
tecznie i wrócił nieuszkodzony. 


Komentarze prasy zagranicznej. 
(Tel. e. k. Biura koresp.). 


Londyn, 11 września. 
»Petersburski korespondent »Mornimg Postu« 


» : : pisze: 
Szef sztabu admiralskiego marynarki. Car, wiedziony prawdziwym instyniktym uro- 
iara dzonego męża stanu, jakim się odznaczał od 


chwili wstąpienia na tron, obejmuje teraz w 
chwili wielkiego niebezpieczeństwa dła narodu 
naczelną komendę nad wojskami, które po 
wspaniałych czynach od 4 ACAR cofają się 
oni z rzed przemocą nieprzyjaciela, Odwrót ten jest 
braki w organizacyi politycznej = "ch om lecz ne przypada do smaku omani publicznej. 
waśnie wewnętrzne w krajn Bik ka EA ; md | Zwyłeięstwo zwleka z uwieńczeniem czymów ro- 
Amada | oraz AAA tak iaia ki | syjskich. Koniecznym jest wysiłek całego naro- 
yi, gliacyę, jaką uprawiają koła gu, Korespondent oświadcza, że przeniesienie 
przychyinie usposobione dia Niemców wśród | wielkiego księcia ma Kaukaz jest konieczne, tpo- 
wojska, w kołach urzędniczych, a nawet u nieważ nader ważne interesy Rosyi na froncic 
dworu. kamkazkim stały dotąd na drugim pianie. — 
Tym to wpływom przypisać należy, że Ro-| Ohecne zmiany w naczelnej komendzie są 
sya winę rozczarowań swoich zwala na sprzy- | wzmocnieniem Rosyi na froncie europejskim i 
mierzeńców, którym zarzuca bezczynność Ra; azyatyckim. <a> è 
Koresponodent powiada dalej: Wypcinity się 
życzenia Niemiec. Wielki książę nie dowodzi 
juź wojskiem, wysłanem przeciw Niemcom. N je 
jest tajemmicą, że ze strony niemieckiej próbo- 
j wano gwałtem usunąć wielkiego księcia z jego 
j urzędu. 


Grożna sytuacya w Resyi. 
(Tel.'e. k. Biura koresp) ` 
Londyn, 11 września. 


+6, 


Lendyn, 11 września. 

»Daily Newse pisze w artykule wstępnym: 
Objęcie naczelnej komendy przez cara będzie 
miażo wielki sukces moralny. Pod wzglądem 
wojskowym sąd musi być na razie wstrzemięźli- 
wym. Wielki książę odehodzi na uboczny teren 
wojenny, gdzie jego obecność co najwięcej czy- 
ni prawdopodobnym rozwój blizkich ważnych 
rozstrzygnięć. Później będzie sposobność portó- 
wnania zdolności generała Aleksiejewa ze zdol- 
nościami wielkiego księcia. 

Paryż, 11 września. 

chód. i : - Prasa unika komentarzy o usunięciu w. ks. 

Bez przerwy, szczególnie nocą, przechodzą | Mikołajewicza i poświęca długie artykuły spra- 
długie pociągi kolejowe przez stacye wymie- | wie objęcia naczelnej komendy przez cara. — 
nionych kolei. Zapełnione są one materyałem | Oświadcza, że pomijając następstwa natury 
strategicznej, trzeba wierzyć w to, że car przez 
swą obecność wzbudzi w wojsku i w każdym 
żołnierzu mowy zapał dla świętej sprawy rosyj- 
skiej. Głębokie symboliczne znaczenie tego fa- 
ktu polega na tem, że ojciec kraju w chwili, 


Konterfrdównie wojsk roziskich 
w Kuikindgi. 


„de. Berlin, 11 września. 
„Nationalzeitung* donosi z granicy rosyj- 


W ostatnich czasach całkowicie zamknięto 


Przypuszczają tu, że wojska północnej armii 


fenzywy. 

Koleją syberyjską przybywają liczne trans- 
porty dział do Moskwy, głównie działa naj- 
cięższego kalibru, oraz działa dla ostrzeliwania 
balonów. “s 


Nie dało się stwierdzić, czy transporty te 
pochodzą z Władywostoku, czy z Japonii. 


G= 


Przed neminacyą newego 


premiera w Rosyi. 
(Tel. e. k. Biura koresp.) 
Londyn, 11 września. 
»Times« donosi z Petersburga, że mianowa- 
nie ministra wojny Poliwanowa prezydentem 
ministrów jest blizkie. 
n 


Car i Wielki książę Mikolaj. 
(Telegram własny »Nowej Reformy«.) 
ge- Sztokholm, 11 września. 


przez Niemców, staje sam na czele wojska, by 
wypędzić tych, którzy do kraju wtargnęli. 


o > 


' „Ruchy wojsk francuskich 
na granicy szwajcarskiej. 


Wiedeń, 11 września. 

»N. W. Joumal« donosi z Genewy: 

Dzienniki dowiadują się z Paryża, że nasią- 
piło zaostrzenie cenzury telegramów pomiędzy 
Francyą a Szwajcaryą. i 

Powodu tego dopatrują się w ważnych ru- 
chach wojsk francuskich na zachodniej grani- 
cy Szwajcaryi. j z > 


Kosziu mebilizacyi © Szenieri, 

r Wiedeń, 11 września” 

»N. W. Journale donosi z Berna szwajcar- 
skiego: Jaa ; 
Jak teraz się wyjaśnia, rozegrały się po przy-| Koszta szwajcarstie%o pogotowia wyniosły 
byciu cara do głównej kwatery gwałtowne sce- | 40 1 września Rów iranków. O nowych 
SW owi i m Mikai powołamiach wojsk rozstrzygnie rada związko- 
y p SE carem a w. księciem Mikołajem. | na posiedzeniu poniudziałkowem, 
W. książę wzbraniał siç podpisać przedłożony | _ 


mu rozkaz dzienny do wojsk z zawiałłomieniem o. = 
Telf è i 
o swem ustąpieniu. . —=—- Leprzeczenie Kontentrocęl wisk 
Już po upadku Modlina zwrócił car uwagę i Rękich k + AP i 
p i 049 Se 

w. Księcia ma to, że wskazana jest zmiana w rumi Wi Si istny, 
naczelnej komendzie. EV. książę myśl tę odrzu- >N. W. Journal donosi z Bukaresztu: j 
s agd wzywał car katego-| półoficyalnie ogłaszają następujące zaprze- 
JE iikakmotnie w. księcia do pnzybytcia | czenie: , 
etersburga, ale ten oświadczał zawsze, że| Dziennik bułgarski »Balkanska Tribunae na- 
nie może oddalić „ani _ | pisał w numerze z dnia 29 siempnia, że w pobli- 

żu granicy bułgarskiej skenocentrowano ru- 


Przed ć się z frontu. . 
rzed. odjazdem do słó j 

do NSU) kwatery, odbył muńskie wojska i że prócz tego nad Sylistryą 

£ z generałem Ruzskim, zawieszono stan oblężenia. 


car dłuższą konterency 


kiedy ziemia rosyjska została  zbezczeszezona |Ę 


Nr 459. 


Ze wszystkiemi wojskami postępuje się we- 
dle zwykłego planu ćwiczeń. 
" Co isę zaś tyczy stanu oblężenia w Syłistryi, 
nie warto nawet zaprzeczać tej wieści. 


Loterya klasowa. 
(Telegram c. k. Biura koresp.) 


—; Wiedeń, 11 września. 
Ciągnienie loteryi klasowej: 100.000 K wy- 
grał nr 10.507; 50.000 K — nr 46.092; 10.000 
K — nr 19.579, 3404 i 99.998. 


Rząd niemiecki w sorewie „Arebica 
(Tel. ec. k. Biura koresp.) 


Berlin, 11 września. 

Biuro Wolffa donosi: Poniżej podany szkic 
zawiera założenie, na którem się opiera krótkie 
pismo, wystosowane w formie noty i oddane 
ambasadorowi amerykańskiemu: 

Protokół. W dniu 19 sierpnia niemiecka łódź 
podwodna mniej więcej 60 mil morskich na 
południe od Kinsale przytrzymała parowiec an- 


W gwałtownej scenie oznajmił car w. księciu | głelski „Dunsley* i zamierzała zatopić ogniem 
postamowienie zumianowania gen. Ruzskiego 


działowym okręt opuszczony już przez załogę. 
W tej chwili komendant łodzi spostrzegł, że 
zbliża się ku niemu jakiś większy parowiec. 
Jak się później pokazało, był to „Arabic“. 

Rozpoznano w nim parowiec nieprzyjaciel- 
ski, ponieważ nie miał żadnej flagi ani odznaki 
neutralnej. Zbliżające się parowiec zmienił swój 
bieg pierwotny i zwrócił się wprost ku łodzi 
podwodnej. Komendant łodzi nabrał stąd prze- 
konania, że parowiec zamierza zaatakować go 
i przejechać. Aby temu atakowi zapobiec, ka- 
zał komendant zanurzyć łódź pod wodę i wy- 
strzelił tonpodłę na parowiec. Po strzale prze- 
konał się, że znajdujące się na pokładzie oso- 
by uratowały się w 15 łodziach. Według swoich 
instrukcyj komendant mógł bez ostrzeżenia i 
bcz ratowania życia  duldzkiego zaatakować 
»Arabica« tylko wtenczas, gdyby okręt usiło- 
wał albo ujść albo sawiał opór. Z okoliczności 
towarzyszących wypadkowi, musiał jednakże 
komendant dójść do wniosku, że »Arabie« za- 
mierzał wykonać nagły atak na łódź podwodną. 

Wniosek ten nasuwał się tem bardziej, że w 
dniu 14 sierpnia, a więc kilka dni przedtem, ta 
sama łódź podwodna była na morzu Irlanklz- 
kiem ostrzeliwana przez wielki, jak się zdaje, 
angielski parowiec pasażerski, należący do 
Royal Mail Steam Tacket Company, chociaż go 
ani nie atakowała ani nie zatrzymywała. 

Że wskutek postąpieni komendanta ludzie 
stracili życie, rząd niemiecki ubołewa nad tem 
jak najżywiej, zwłaszcza wyraża rząd niemiec- 
ki ubołewanie swoje rządowi Stanów Zjedno- 
czonych z powodu śmierci obywatełi amerykań- 
skich. Ale rząd niemiecki nie może uznać obo- 
wiązku odszkodowania, nawet gdyby komen- 
dant pomylił się co do zamiarów »Arabica«. | 

Jeżeliby w tej kewstyi między obu rządami 
nie mogło być osiągnięte zgodne zapatrywanie, 
rząd niemiecki byłby gotów ten spór jako spór 
natury międzynarodowej według art. 38 ugody 
hosxiej poddać pod pokojowe rozstrzygnięcie 
sądowi rozjemczemu w Hadze, oczywiście 23- 
strzegając się z góry, że wyrok rozjemczy nie 


może mieć znaczenia generalnego rozstrzygnię- | 


cia o międzynarodowej dopuszczalności lub nie- 
dopuszczalności wojny niemieckich łodzi pek- 
wodnych. - - 

Berlin, 7 września 1915, 


SKŁADKI 
Na Samarytanina polskiego 
złożyli w adminisiracyi »Nowej Reformy«: 
Zofia: Orłowska 6 K -207h, zebrane wśród mło- 
dzieży polskiej w szkółce dla dzieci uchodźców w 
Unter-Pulsgau w Styryi; dr Gustaw Praetzel 50 K. 


Odpowiedzialny redaktor: 


Michał Monopióski. 


Wydawca: 


Rudeżż OSEt3N. s 


Nadesłane. 
(Artykuły w tym dziale nie pochodzą od 
redakcyi.) 


"Z Zurowskich 
Katarzyna Dohoszyńska 


wdowa po uzczelniku sądu 
jarosławskiego, 


przeżywszy lat 85, po długiej i ciężkiej 

chorobie, opatrzona św. Sakramentami, 

zasnęła w Panu dnia 9 września 1915 r. 
w Krakowie. 


Wyprowadzenie zwłok z domu żałoby 
pod 1. 33 przy ulicy Karmeliekiej wprost 
na cmentarz nastąpi w sobotę. dnia 11 
września b. r., o godzinie 3 po południu, 
na który to smutny obrzęd stroskane 
dzieci, wnuki i prawnuki zapraszają Krew- 
nych, Przyjaciół, Znajomych i pobcżaą 
Publiczność. * 
Nabożeństwo żałobne 
odprawione zostanie w poniedziałek, dnia 
13 b. m, o godzinie 9 rano w kościele 
parafialnym na Piasku. 


B. Asystent Kliniki chorób nerwowych U. J. 


br Taconss kogelski 


przeprowadził się na ulicę Basztową L. 3. 
Ordynuje, jak dawniej, w chorobach układu 


nerwowego od godz. 2—4 po południu. 
6032-5 


Lekcye śpiewu 
BurzyGska 


ulica Kochanowskiego L. 2. 
.5978-3 


pi śnia 1915 roku. 


d„0l<4u-O05 w własnej fabryce pod 
gwaraneyą z czystych, najlepszych, $wie- 
- - żych owoców | rafinowaneno Cukru. - - 


5759 1 3 


Profesor 


Zygmiunt Szwsarcenstein 


skrzypek 
mieszka obecnie ulica Wolska L. 19, ofic. 
r 6029-15 


Kancelarya adwokata 
Dr izydora Schragera 


urzęduje w domu przy ulicy Straszewskiege 
L. 10, I. p. od godziny 9—12 i od 3—6 po poł. 
5919-3 


Pensyonat A. Boreńskiej 
Kraków, ulica Karmelicka 1. 22, 
Pokoje z utrzymaniem. Tamże obiady w miejsou 
lub na miasto. 1550 


Dentysta 


Dr Tadeusz Kasprzycki, 


ze Lwowa, ordynuje obecnie: WIEDEŃ, 1., 
Rotenturmstrasse Nr. 5, I. piętro. 4654 2 


Pr M. Wachmianim 


e ordynuje w Karlsbadzie 
dom »Faust«<, Sprudelgasse. 


Bank parcelac jny w Bzejd cyl. 


Na zapytania z różnych stron podajemy do 
wiadomości, że biuro Banku parcelacyjnego 
w likwidacyi prowadzone jest tak jak dawaiej' 
we Lwowie przy ulicy Bourlarda 1. 2 przy kan- 
celaryi adwokatów dra Grzesika i dra Koli- 
schera. 

Wszelkie wpłaty na rzecz Banku parcelacyj- 
nego należy odsyłać tak jak dawniej do kasy 
Banku krajowego do Lwowa na rachunek bije- 
żący Banku pareclacyjnego za uwiadomieniem 
biura Banku parcelacyjnego we Lwowie przy 
ul. Bourlarda 1. 2. a 

Leży w interesie parcelantów dokonać spła- 
ty reszty ceny kupna jak najrychlej, aby uni- 
knąć dalszego płacenia odsetek zwłoki. 

Wszelkich wyjaśnień w sprawie Banku par- 
celacyjnego w likwidacyi udziełają adwokaci. 
dr Grzesik i dr Kołlischer we Lwowie, ul. Bour- 
larda 1. 2, jako członkowie komitetu likwida- 
cyjnego, którzy prowadzą biiwo Banku. : 

6237. 


Orioszomia KOOSEISU, 


Wydział Stowarzyszenia izraelitów postępo- 
wych w Krakowie rozpisuje niniejszem na mo- 
cy aktu fundacyjnego, zatwierdzenego przez c. 
k. Namiestnictwo L. 105875/92, konkurs na 12 
stypendyów po 200 Ki z fundacyi imienia b. p. 


; | Maurycego Silberstcina dla pilnie i dobrze się 
$| uczących uczniów wyznania mojżeszowego, do 
e|szkół publicznych 

Ą | cych. 


w Krakowie uczęszczają- 

Ubiegający się o stypendyum winni wnieść 
podfinia, zaopatrzone w dowody a) dobrego po- 
stępu w naukach, b) ubóstwa — przez Dyre- 
kcyę szkoly względnie Dziekanat Uniwersytetu 
do Wydziału Stowarzyszenia na ręce adw. dra 


k|Rafała Landaua w Krakowie do dnia 31 pa- 
È| dziernika 1915 roku włącznie. 


Jednocześnie ogłasza się, że wyż wspomnia- 


Biny Wydział udziela uczniom wyznania mojże- 


szowego, uczęszczającym do szkół i zakładów 


j naukowych w Krakowie, z odsetek fundacyi 


b. p. S. N. Wechslera jednorazowych zapomóg 


* | pieniężnych. 


Ubiegający się o te zapomogi winni podania 


| jak powyżej wymagane wnieść w tym samym 


terminie na ręce adw. dra Rafała Landaua. 
Zawiadamią się nadto, że dnia 26 września 
b. r. udzieloną zostanie z odsetek fundacyi b. 
p. dra Stefana Eichhorna uczniowi wyznania 
mojżeszowego, uczęszczającemu do szkół w 
Krakowie, zapomoga w kwocie K 80 — a ubie-- 
gający się o to wsparcie winni wnieść podania 
na ręce dra Rafała Landaua do dnia 20 wrze- 


_ Dr Rafał Landau 
prezes Stow. izr. post. 
622 


Dr Izydor Deiches 
sekretarz Stow. 


ke egidemiach 


Mattoniego ~ 


+ 


Puszkiwanie zaginiony. | 


+ SmTzjihelmina Eliette von 
M Kletteakof w Tornócz, 
p 


459 


f 
i 


+, komitat Nyitra, Węgry, prosi 
> o wiadomości o synu Stefa- 
` nie Klette von Kletteuhożś, 
jednor. ochotn. w 2 p. strzel- 
ców tyrolskich, III Marsch- 
baonn, 9 komp., który dnia 
|. 22 raździernika 1914 w po- 
[ bliżu wsi Racławice koło Ni- 
ską został ciężko raniony i od 
, tego czasu niema o nim wla- 
domości. 6172 1 2 


iuterya Alterska, Che- 

chły, p. Ropczyce, po- 
szukuje swego męża Wajcie= 
cha, który od początku sier- 
pnia 1914 ma być przy pod- 
- wodach, 6160 


oszuknję rodziców Ani- 

drzeja 1 Anny Zóy- 
biów z przedmieścia Piaski 
pod Kraśnikiem, gubernia Lu- 
belska. Marya Zdyb, Kraków, 
szpital św. Łazarza, oddział 
laryngologiczny. 5985 4 8 


Ass Scholiz w Lubli- 
sio. Żyjemy wszyscy 
zdrowo. Edzio żyje. Parae 
Bicwicz w Tarnowie. 

5877 10 10  ! 


rær eraa 0-2 


iotr Ziółkowski, Lwów, 

ul. Issakowicza 18, poszu- 
kuje swojej matki, która mie- 
szkała w Kaliszu. 5986 3 4 


P. Howaxowscy, ul. So- 
snowa 10, lub pp. Tor- 
„chatscy w Warszawie, Be- 
dnarska 23. Jesteśmy zdrowi, 
; mieszkamy w Krakowie, ul. 
* Pędzichów 15. Prosimy o wia- 
domość tąsamą drogą o rodzi- 
nie Teysierów z córką Ma- 
rya. Gresserowie. — Sza- 
nownych Redakcyj pism war- 
szawskich prosimy o przedruk 
' tego ogłoszenia, 6010 3 8 


Kaeciei Żółkiewicz, sier- 
żant 18 pułku posp. ru- 
szenia, 5 komp.. nie daje od 
upadku Przemyśla o sobie ża- 
dnej wiadomości. Kolegów i 
znajomych poszukiwanego, któ- 
rzy mogliby o nim dać pe- 
wną wiadomość, proszę uprzej- 
mie o zawiadomienie pod a- 
` dresem: Marya Żółkiewiczo- 
wa, Prądnik Czerwony. 
- 6156 2 4 


MIAIOT Dafdda$? 
HAI 
Sklad - fortepianów, $ 
pianin i harmonium 
Kraków, Rynek gł. 39, 
Telefon 2588, ę 
Foleca instramenta dobo- å 
h row z pierwszorzędnych 
fabryk krajowych i za- 
granicznych. Wyłaczne Ę 
/ zastępstwo L. Bósendor- 
fera. 


Wielki wybór w instru. È 


menłaeh przegranych. 
= 21 69 0 


e na e a re oi 


wee JK PER g CE i RO 


> == 
zz = 


% Pokoje 
iz utrzymaniem. Ul. Karmelicka 46, 
HE piętro na prawo. 5014 8 20 


"Pomocnika 


iz handlu bławatnego potrze- 
ibuje Zaraz Kazimierz Nie- 
:'Siołowski, Kraków, Sukien- 
'nice 24—25, 6025 3 3 


Słeis maszynowe 
Blzia cylindrowe 
Dleje wazelingwe 
‚Oleje Hozaprzsorowe 
„Płuszcz Tawota 

Olej $aZGWy do popędu 
br motorów 
| Błachiy mieprzema- 
| Raine 


ję 


i Papy dachowe zwykie 


„* i specyalne nie tarowe 


Pa 


-— GWEŻdZI zwykłe i pa- 


powe 


Li Plecionkę „Bacula“ 


ñ 


; Cement portlandzki 


3 
© Gips sztukatorski 

(+ Wapno kadrauliczne 
[Taczki naesia siane 
(2 Style do łopat 

i Słyle do Krempaczy 


á orar wszelkie materyały bu- 
dawisae dəsiarcza 


E 
_ Słeneralna roprezentacya prze- 
mysłu techn.-tudowiznego 


JAN GODZICKI 


> w Krakowie 


„przy ul. Dietlowskisj 30. 
z 6193 1 5 


z» 


| 
t 
p 
i 


Zgubiono 

broszkę brylantewą, podłużną i zə- 
garek męski srebrny, kryty w dro- 
dze z Kasy oszczędności do Poli- 
cyi dnia 6 września b. r. Łaskayy 
znalazca otrzyma stosowne wyna- 
grodzenie. Ł. F., Jasna 7, parter, 
na prawo. 6149 1 2 


“Zdolny, miłedy 


ale rutynowany pomocnik farb, ma- 

teryałów i drogueryi, mogący objąć 

kierownictwo, poszukuje posady od 

1 listopada. Zgłoszenia pod R. R. 100 

przyjmuje Adm. „N. Reformy*. 
> 6202 1 2 


Stanislawa Poprawka ~ 


udziela lekcyj gry na fortepianie, 
Zgłoszenia: Dz. XH, ul. Kościuszki 
136> 6198 1 8 


Uczeń 


z ukończoną 6-tą klasą gimn. przyj- 
mie posadę aspiranta w aptece. 
Zgłoszenia; Mr Sowiński, apteka 
„pod keroną*w Podgórzu. 619613 


_ Do wynajęcia 
4 i 8 pokoje, przedpokój, kuchnia, 
łazienka, z komfortem ul. Długa 32 
i Długa 34, 6199 1 8 


Kupię futro 


dłngie (płaszcz), z najlepszych, per- 
skich baranków, nowe lnb mało u- 
Żywane. Zgłoszenia pod 6135 przyj- 
muje Adm. „N. Reformy“. 61951 3 


GYRUJĘCIH 


3 pokoje, przedpokój, kuchnia i ła- 
zienka. Aryańska 17, 6200 1 8 


-_ Spzzedaź meli antycznych ; 
1 innego rodzaju starożytności. L. 


Machowska, Kraków, ul. św. Jana 
1. 16, piętro I. 6206 1 3 


Ładne 2 pokoje 


z elektryką i osobnym przedpokojem, 

cw. z meblami do wynajęcia wprost 

Wawelu, ul. Grodzka 1. 62, II p, 
6216 1 5 


Ważne dia PAŃ! 


Szkoła kroju damskiego moderni- 
stycznego, Sławkowska 29, wyko- 
nuje wszelkie formy na miarę we- 
dług najnowszych fasonów, 

6219 1 8 


Płatniczy 


wolny od wojska, dobry zawode- 
wieć, mogący złożyć kaucyę, przyj- 
mie miejsce w hotelu lnb w lepszej 
kawiarni. Zna język czeski, polski 
i niemiecki. Z powodu odejścia woj- 
ska chce zmienić miejsce, które 
zajmuje od 3 lat. Ma dobre świa- 
dectwa. Zgłoszenia list. pod 6214 
przyjmuje Administr, „N. Reformy“. 
6214 


Pomocnik 


z działu delikatesów, oraz 


butetowiec 


znajdą zaraz umieszczenie w 
firmie A. Hawełka. 6203 1 3 


Pomocnik handlowy 


bufetowiec, potrzebny 
do handlu pod firmą 
F. Leszczyński w 
Tarnowie. 


6221 1 3 


ża kaucyą 


poszukuję do wynajęcia lek- 
kiego powoziku (iaetonu) 
lnb koczyka. Zgłoszenia pod 
G.L.18 przyjmuje Administra- 
cya „N. Reformy“. 620112 


Sklep masarski 


z całem urządzeniem w do- 
brej dzielnicy w Krakowie 
do sprzedania. Wiadomość w 
cukierni p. Siermontowskiego. 
Kraków, Bracka. 6197 14 


poszukuję 


starszego człowieka, zupełnie 
wolnego od wojska, do pro- 
wadzenia gospodarstwa pod 
kierunkiem właściciela. Wa- 
runki i zgłoszenia przyjmuje 
Zarząd dóbr Kliszów, p. Ga- 
włuszowice. 6188 1 3 


Mieszkanie 


składające Się z 4 pokoi, przedpo- 
koju, łazienki, kuchni, ubikacyi 
przynależn., duże, elegancko urzą- 
dzone, ze Światłem elektrycznem, 
gazem, zaraz do wynajęcia: Urzęd- 
nicza 39. Wprost parku Krakow- 
skiego, dzielnica 15, Nowa Wieś 
6027 5 5 


Magazyn konfekeyi dziecięcej p. 1. 


Lotti Koral! 


ni Grodzka $ 


poleca na sezon obecny konfekcye 
dla panienek do lat 16, dla chłop- 
ców do łat 12, jakoteż bluzki i 
szlafroki damskie. Wielki wybór 
sweaterów damskich i dziecięcych. 
Mundurki i fartuszki szkolne na 
składzie. Zamówienia wykonuje się 
w ciągu 24 godzin. 5733 4 4 


` 


- Gorzelnik 


lat 37, kawaler, Slazak, kilkoletni 
teoretyk i praktyk gorzelnictwa, 
znający się na gospodarstwie rol- 
nem, zwolniony zupełnie od służby 
wojskowej, poszukuje odpowiedniej 
posady zaraz. — Zgłoszenia pod 
A. B. 37 przyjmuje Adm. „N. Re- 
formy*, 6209 1 2 


Pokój 
z utrzymaniem lub bez, przy intel. 
izr. rodzinie, dla jednej panienki 
do wynajęcia. Bliższa wiadomość w 
biurze dzienników Blochowej, ulica 
Św. Gertrudy 23. 6132 1 2 


Akuszerka 


L. Stachowiczowa mieszka: ul. Fio- 
ryańska II, Il p, 6205 1 3 


Willa 


nowocześnie urządzona, z ogrodem 

4 pokoje, przedpokój, pokój dla 

służby, weranda, taras zaraz do wy- 

najęcia przy ul. Urzędniczej 1. 24, 
6204 1 8 


Ba męlzyza I pań 


z prowincyi, mających dobze infor- 
macye o osobach w miejscu osia- 
dłych, nadarza się bez zachodu dy- 
skretny. uczciwy zarobek poboczny. 
Zgłoszenia pod W. 5887 przyj- 
muje Haasenstein et Vogler A. G. 
Wiedeń l, Schulerstrasse Il. 6157 


BIES KTO TU TW e e Ee a 
Dla rozpoczynającej się w tych dniach 


V. c k. austr, Loteryi klasowej 


ustanowi pewne miejsce sprzedaży 


jeszcze kilku subkoiektorów 


(trafikantów i kupców). Zgłoszenia 
pod Klassenictterie W. H. 2557 przyj- 
muje Haasenstein et Vogler A. G., 
Wiedeń, 1., Schulerstrasse. 6159 


> m DOZ ZY NEO 


mm 


Zażądać, by przysłano zadarmo 
nasz katalog. Chem. Industrie- 
Werk, Inzarsdori 43 bei Wien. 

6161 12 


Doświddczony 


urzędnik fabryczny, biegły rysownik, 
żonaty, bezdzietny, przystąpi do ja- 
kiegokolwiek przedsiębiorstwa z ka- 
pitałem 4000 koron, biorąc udział 
w pracy, najchętniej w Krakowie 
lub innem większem mieście. Zgło- 
szenia pod A. Z. 6158 przyjmuje 
Adm. „N. Reformy“. 6158 1 5 


JT 


Panienka 
z ukończoną 3 wydziałową, szuka 
jakiejkolwiek posady. najchętniej 
ekspedyentki. Zgłoszenia pod 99 
przyjmuje Admin. „N. Reformy“. 
6153 2 3 


Duńskie masło daserowe 


zawsze Świeże na składzie ma i 
wysyła po najniższych cenach dzien- 
nych J. Langer, eksport masła, Biel- 
sko, Sląsk austr. 6154 2 3 


- Dudum chłopca 


17-letniego, który ukończył V klas 
szkoły ludowej, do praktyki w skie- 
pie katolickim korzennym lub bła- 
watnym. Zgłoszenia przyjmuje Za- 
rząd szkoły Chechły, poczta Rop- 
czyce. 6176 2 2 


szukam 


od 15 b. m. mieszkania umeblowa- 
nego: dwu lub trzech pokoi z urzą- 
dzoną kuchnią, ewent. z wiktem. 
Złoszenia pod: Protokół Banku Wo- 
jennego, plac Szczepański. 6180 


-Kupie dom 


w Krakowie, parterowy lub piętro- 
wy, nadający się na fabrykę. Zgło- 
szenia list. pod „Sop“ przyjmuje 
Adm. „N..Reformy*". 6133 3 8 


Do sprzedania: 


kasa amerykańska kon- 
trolna, National Cas-Register. 
Urządzenie sklepowa. — 
Zgłoszenia w cukierni Jana 


Michalika, Floryańska 45. 
5951 5 6 


do wynajęcia 


każdego czasu salonik frontowy, 
o dwóch oknach, pięknie umeblo- 
wany, z elektrycznością, przy ulicy 
Siemiradzkiego 1. 3. Wrazie żąda- 
nia z utrzymaniem. Oglądać można 
od godziny 11 do 1 w południe 
i 8 do 5 po południu. Ul. Siemi- 
radzkiego 1. 3, l piętro, na lewo. 
, 6111 83 


Więkdzy-jnajątek w Gali- 
cyi środkowej poszukuje: 
Inspektora rolniczego Z 

akademickiem wykształce- 

niem roiniczem na obszar 

3000 morg. 

Rząicy z wyższem wykształ- 
ceniem rolniczem i odpo- 
wiednią praktyką. |. 

Gezzelnika, któryby zara- 
zem mógł prowadzić tartak 
parowy. 

Paliunkta gasy 
z ukończoną SszkO3Ę rolniczą. 
Zgłoszenia z odpisami świa- 

dectw adresować: Dr Kazi- 

mierz Wilusz, Rzeszów, uiica 

Zamkowa. Oferty nieuwzglę- 

dnione pozostaną bez odpo- 

wiedzi. 5954 4 6 


Drukairia |jteracka w Krakowie, ul Jagiellońska Nr 10. 


NOWA KEFORMA. 


c” 


Szkoła rachunkowości pa 
Po Józefa Tobiczyka w Krakowie, przy ul. Szujskiego 1. 7 


podlegająca w myśl reskr. Minist, wyznań i oświaty z dnia 17 sty- 
cznia 1909 L. 43.188 inspekcyi c. k. Władz szkolnych, przyjmuje 6 
codziennie wpisy od 31/, do 6-tej po pcłudniu na kurs, który się p 
rozpocznie dnia 11 września 1915. 6222 15 


L. 2398. 6092 3 8 


Ogłoszenie: 


„ Dnia 36 września 3915 odbędzie się w Magistracie 
miasta Myślenic publiczna ofertowa licytacya na sprzedaż 
8318 sztuk drzewa w lesie miejskim — oszacowanego na 
57691 koron 32 halerze (jodła, świerk). 

Mający chęć kupna mają wnieść oferty wraz z wa- 

dyum 10*/, najpóźniej w dniu tym do godziny 12 w południe. 

Bliższe warunki są do przejrzenia w Magistracie. 
Myślenice, dnia 30 sierpnia 1915. 

Burmistrz ; 

Dr Klakurka. 


Powiatowa Kaga zaliczkowa 1 oszczędności 


w Żydaczewie 
wzywa swoich funkcyonaryuszów, by natych- 
miast zgłosili się do urzędowania, względnie 

podali swoje adresy. 6175 1 2 


DO WYNAJĘCIA 


od 1 października 
w Krakowie, przy ul. Fleryańskiej 32: 


1) kokale sklepowe na parterze i I piętrze. 
2) Mieszkania frontowe 5-i 3-pokojowe z przynależno- 
ściami, na 1l i II piętrze '(winda osob. i tow.). 
3) Mieszkania w oficynie: 3 pokoje z kuchnią etc, na 
I, II, IM i IV piętrze. 5529 11 O 
Bliższa wiadomość: ul. Pijarska 11, parter, od frontu 

od godz. 2—3 po południu. 


Harmonium kościelne 


b. dobre, jadalnia ze stojącym zegasem i szatkowem lustrem, dwie szafy, 
łóżko białe z materacem i lampy elektryczne niezwykłe tanio zaraz do 
sprzedania. 6284 1 3 


Hala Aukcyjma, Pałace Śpiski. 


Prywatne kursy pragnicze 


udzielają nauki w zakres'e wszystkich egzaminów i rygor. prawniczych” 
Własne repetytorya w całości do egzaminu histor, w części do innych egz* 


Zgłoszenia od 3—5 po południn. 5996 3 3 
Dr Kazimierz Kucharczyk, Kraków, Loretańska 3. 


9 e72nu_EPsza Są Bl 
ĘZ”* PASTA DO OBUWIA - AJ 


| Chem. fabryka J. Poilatschek, Maichova Hradište (Menchenaratz), Czechy. | 


"ENO ADA 


najlep. tran. snarowidło dobry, tani krem do 
wody nieprzepuszczające. obuwia. 
zz im 7 


Generalna reprezenfacya przemysłu techniczno» 
budowianego 


JAN GODZIGKI W KRAKOWIE 


dostarcza z pierwszorzędńych fabryk „najlepszej ogniotrwałej 
papy dachowej. - 

Handlarzom przy odhiorach wagonowych stosuje się 
wyjątkowe ceny. 6193 1 10 


KEBRNES. 


Towarzystwo zryw. Gimuazyum realu. z pr. 
publ. w Nisku ogłasza konkurs na dwie posady nauczy- 
ciei (przyrodnika, lub matematyka i germanisty) z zasa- 
dniczą płacą roczną 2400 K. Udokumentowane+podania na- 
leży wnosić na ręce Towarzystwa do dnia 25 września 
b. r. Pierwszeństwo mają kandydaci z językiem francuskim. 


Za Wydział: ~ 6045 2 
Tadeusz Rojek Micha? Fornelski 
* kierownik. W.-Prezes 


Hotel Europeiski 


w Krakowie poszukuje zdolsiego por- 
tyera z dobrą kwalifikacyą. 


L. 


b 
6174 2 3 


2354. 6150 2 8 


Konkurs: 


, Magistrat miasta Kałusza ogłasza konkurs na naste- 
pujące po-ady w tutejszem gimnazyum: 
1) na posadę nauczycieli języka polskiego jako przedmiotu 

e i filologii klasycznej jako przedmiotów po- 

ocznych: M 
2) na posadę nauczyciela języka niemieckiego, jako przed- 
miotu głównego i filologii jako przedm. pob.; 
3) na posadę naużzyciela historyi i geografii; 
4) miotów wów. D filologii klasycznej jako przed- 
nych. 
Do posad tych przywią: : 
i ywiązana są pobory: | 
Dla kandydatów z egzaminem nauczycielskim 2600 kor., 
dla kandydatów bez egzaminu 2300 kor. za 18 godzin obo- 
wiązkowych aa M > jezykowych, a 20 godzin dla 
przedmiotów realnych. Za godziny nadobowiązkowe płaconą 
będzie osobna remuneracyą, 
O posady niniejsze ubiegać się mogą także emeryto- 
wani nauczyciele gimnazyalni. 
Podania należycie udokumoatowane należy wnosić do Ma- 
gistratu miasta Kałusza ntjdalej co dnia 47 września r. b. 
Po ewentualnem nsdaniu posady nastąpić musi na- 
tychmiastowe obję::e obowiązków. I 
Burmistrz w z. 
Br Wurst. 
Kałusz, dnia 1 września 1915 r. ? 


istwowej i buchalteryi | 


Aa 


Niemka 


Poznanianka, bona I klasy poszukuje 
posądy, Uczy u siebie języka niem, 
Zgłoszenia pod M. P. przyjmuje Adm. 
„N. Reformy“, 6217 1 2 


Do sprzedania - 


II-:p. kamienica z ogrodem o 460 
sążniach kwadr., dającym się ewent. 
zabudować. Dzielnica Nowy Świat. 
Cena 128.050 K. Potrzebna gotów- 
ka około 65,000 K. Pośrednictwo 
dopuszczalne. Zgłoszenia listowne 
pod „E. W. 10“ przyjmuje Admin. 
nN. Reformy“. 6227 1 5 


UttzymiA posag 

w 

» 

mechanik do prowadzenia pługa 
parowego, starszy, wGlny od woj- 
ska. Zgłoszenia piłyjmuje Hotel 
Wiktoria (ulica Zwierzyniecka), Nr 
drwi 25, 6226 1 2 


Poszukuję nauczycielki 


do chłopca 8-letniego. Wiadomość: 
Sienna 2, lII piętro, od 3:/,—4*/4. 


6218 1 „2 
Herkules-Kola ye wsk 


5iK 3 w Agencji handl., Kra- 
ków, Podzamcze 20. 6159 1 3 


Metodą Ansona lub 
Berlitza, — Lekcje 
osobne i zbiorowe, 


ulica Szewska 17. 


y 5848 8 8 


Pierwsza kraj. pracownia 


Tadeusza Laszkiewicza 


Kraków, św. Marka I. 8 


wykonuje: Szyldy, napisy, orły dla 
sprzedaży tytoniu irządowe na bla- 
sze, drzewie, ceracio i szkle, malo- 
wane lub trawione. Szyby orna- 
ment.-matowe, oraz lakiernictwo ga- 
lanteryjne. 6191 1 10 


Ferieplan 


do nauki dam na wypożyczenie. Po- 
rozumienie między 1—3, ul. Ko- 
chanowskiego 16, I piętro. 6185 1 2 


Buchalierką 

siła samodzielna, z 10=letnia prak- 
tyką, poszukuje jednorazowej pra- 
cy w Krakowie od 1 stycznia lub 
później. — Zgłoszenia pisemne pod 
H. St., Kraków, WW. Swiętych 9, 
Sp: , 6184 18 


Potrzeba od 15-g0 września do 
Krakowa bardzo dobrej, samoistnej 


kucharki 


à la kucharz, ze świadectwami z 
większych ' domów. Zgłoszenia li- 
stowne pod adresem: A. Włodek, 
Baden, b. Wien, Komzakgasse 1. 
6210 2108 83 


Jo wynajęcia 
zaraz lub od 1 peździernika mic- 
szkania po 2, 3 i 4 pokoje z ku- 
uhniami i wszelkiemi wygodami, 
ewentualnie na biuro, ul. św. Ger- 
trudy 10 i Zielona 8. Wiadomość 
u stróżki i u właściciela: Grodzka 
1. ZIE po a aaa E e 3 


Klinika chirurgiczna potrzebuje 


- RAAZORCZYKI. 


Bliższa wiadomość w Administracyi 
klinik, ul. Kopernika 7. 6131 8 8 


jara większy ulokuję zaraz do 
rentownego przedsiębiorstwa lub 
interesu, za pewnem zabezpiecze- 
niem. Zgłoszenia pod L. B, 49 przyj- 
muje Adm, „N. Reformy“. 6141 2 3 


eze 


potrzebny do praktyki do księgarni 
i magazynu papierowego J, Czer- 
neckiego w Krakowie, Szewska 17. 
6118 2 2 


Sj kretaryat KomitetuOentral- 
nego Wydziału Towarzystw 
rolniczych w Wiedniu, ul. 


Mariahilferstrasse 10, poleca | 


rojmika z wykształceniem 
akademiekiem, lat 24, wolnego 
od wojska i odpowiednią pra- 
ktyką. 6062 4 5 


5773 110 


! $, kilo kawy: 


22:50 K, wysyła wszędzie opłatnia 
za zaliczką Skład kawy J. Urałani, Wiedeń, VIII, Lerchontelder" 
strasso 146, Wybornej herhaty Souchong '/, kilo 3 K, wybornej mie- 


smacznej, surowej 18:90 K, palonej 


szanki cesarskiej */, kilo 4 K, 


Na III piętrze 3 


od 1 października 1945. 


Oddzielne pokoje na IV piętrze zaraz. 


ANNA. LD Nn a a i aaaeeeaa 


5 h 
w opakowaniu czerwono-żółtem wysyła 
opłatnie za zaliczką 500 kostek za 15 K, 


1000 kostek za 23 X. Fabryka kostek ro- 
sołowych. Praga, H., ul. Podskal 1990. 


De wynajęcia 
przy ul. Blich, I. 4. 


pokoje, kuchnia, przedpokój, łazienka, 
z elektrycznem oświetleniem i wszelkiemi wygodami 


m 
Fortepian 
krótki, używany, tanio do 
sprzedania. Wiadomość: ulica 
Grzegórzecka 40, od godziny 
11—1 6233 


Uczenica konsenton 


kurs wyższy, udziela lekcyj 

gry na fortepianie. Ul. Sobie- 

skiego l. 6, parter, na lewo. 
59E0 1 0 


Staruszka 


chora, niezdolna do pracy, 
znajdująca się w wielkiej ne- 
dzy, prosi o wsparcie. Daiki 
przyjmuje Administracya „N. 
Reformy“ „Bia staruszki”, 


(taa r. uke 


szkół średnich. Zgłoszenia pod 

nS: y.“ przyimuje Admini- 

stracya „Nowej Reformy“. 
6001 1 0 


Seminarzystka 


udziela lekcyj, korepetycyj i 

początków muzyki na forte- 

pianie. Zgłoszenia przyjmuje 

Administracya „N. Reformy“ 

pod „Seminarzystka”. 
6092 1 0 


Biegły skrzypek 


poszukuje miejsca w kinie lub 
jakiej orkiestrze. Zgłoszenia 
listowne pod „Skrzypek 
6031“ przyjmuje Administra- 
cya „N. Reformy". 608110 


Ślużący 
wolny od wojska, posiadający świa- 
dectwa dłuższego pobytu na posa- 
dach, zostanie zaraz przyjęty. Zgło- 
szenia osobiste w składzie Lino- 
ieum i cerat, Kraków. Rynek 
gł. 10. 6056 3 3 


English Lessiiis 


and conversation. Miss May Horań 
czyk, Retoryka 2, I p. 6067 3 8 


ządca ckonomiczny, Ślązak, we 

wszystkich gałęziach gospodar- 
stwa i w gorzelnictwie teoretycznie 
wykształcony, długoletnie świadec- 
twa mający, poszukuje posady. Zgło- 
szenia list. pod „Rządca 50* przyj- 
muje Adm. „N. Reformy*. 6068 2 3 


Kupuję i sprzedaję: 


ubrania, palta i futra męskie i dam- 
skie. — 8. Katzner, Bracka 5. 
ı. 6089 2 10 


M'ygołetni kupiec, zdolny bu- 

zw chalter-bilansista, poszukuje od- 
powiedniego zajęcia. Zgłoszenia pod 
„Kupiec“ przyjmuje Administracya 
„N. Reformy“. « 6142 2 3 


Posady 
poszukuję za skromnem wynagro- 
dzeniem: buchalterki, stenografisiki, 
miundantki, lub kasyerki. Zgłoszenia 
pod H. P. O., przyjmuje Adm. „N. 
Reformy*. 5997 4 6 


Prattykant Zamiejscowy 


z ukończona lI kl. gimnazyalną, lub 

realną, znajdzie miejsce w handłu 

kolonialnym i win A. Ryglickiego 

w Krakowie, Mały Rynek |. 7. 
5374 5 6 


Potrzebna 


rutynowana panna z kau- 
cyą do trafiki i agencyi dzien- 
ników w Tarnowie. Zgłosze- 
nia listowne przyjmuje Admi- 
nistracya „N. Reformy“ pod 
R. 6091. 6031 2 2 


Na wieś 
poszukuję człowieka z odpo- 
wiedniem wykształceniem, któ- 
ryby się podjał przerobić II 
i IV klasę gimn. z dwoma 
chłopcami.  Superarbitrowani 
mają pierwszeństwo. listy z 
podaniem warunków proszę 
adresować: Katarzyna Feill, 
właścicielka dóbr Zreczyce, 
p. Gdów. 6100 4 6 


5h 


li 


Irzewyborno 
4 


5956 3 3 


5660 7 0 


Rządca 


Sobota 11 


Września 1915 


Absolwentka 
szkoły handlowej, pisząca na ma- 
szynie. poszukuje posady. Zgłosze- 
nia pod „W. A. 8. 39“ przyjmuje 
Administr. „N. Reformy“. 6040 56 6 


SOMA: i 
RILSNGWENU nuuezycielka © 
udziela lekcyi fortepianu, oraz nie- 
mieckiego i francuskiego. Warunki 
bardzo przystępne. Zbiorowe lekcyt 
niemieckiego albo francuskiego 3 ko- 
rony miesięcznie od osoby. Zgło- 
szenia od 10—5. Ulica św. Filipa 
1.18, I p., na lewo. 5659 7 10 


Dom murowany 


o 9 ubikacyach, z ogrodem owoco- 

wym, w bardzo ładnem położenia, do 

sprzedania w Woli Justowskiej Nr 85. 
6031 3 6 


Obiady 
mięsne z 3 dań.po 1.40 K wydaj 


„Kuchnia domowa* od 12—3 g., Pod 
wale3, parter. W abonamencie opnst 


W Bochni 


jest do wynajęcił piekarnia z 8 


sklepami pod Nr 85. Geratowski! ' 


ul. Kazimierza Wielkiego. 
6009 7 10 


Pokoje frontowe 
umeblowane, z komfortem, na czas 
krótszy i dłoższy do wynajęcia, 
również panienki inteligentne, znaj- 
dą umieszczenie i opiekę, Krupni- 
cza 22, I piętro, drzwi na lewo, 

6023 3 3 


Na czasie, 


Bulion w kostkach, jedyny wy- 
rób krajowy, czysto mięsny, poży= 
wny i nadający się do dłuższego 
przechowania, praktyczny i dla wy- 
jeżdżających na plac boju, poleca 
w puszkach półkilogrumowych po 
50 sztuk za 6 koron. Chrabaszcz 
i Spka, Kraków, ulica Szpitalna 7. 

5606 9 9 


W najbliższych dniach 
czynamy 


praktyczny kurs 


jez. niemieckiego 


Kursy -Ansona 


ul. Szewska 17, 


6043 5 6 
| | B (l. 


na hipotekę zaraz ulokuje starszy 
urzędnik, otrzymawszy administra- 
cyę kamienicy w Krakowie, Zgło- 
szenia pod W. O. 13 do 20 wrze- 
śria przyjmuje Administracya 
Reformy*. 6050 © . 


ozpo 


pięt 


Węgierski miód deserowy 
z poręczeniem naturalny, pszczelny 
wyrób, zastępujący masło i mleko, 
5 kg za 12 K wysyła opłatnie za 
zaliczką Dr Bajor, pszczelarz, Buda- 
pest, L, Varosmajorg, 42. 59454 45 


Moneczne 3 pokoje - 


przedpok., kuchnia. łazienka. na 
wys. parterze i l pięirze, przy ul. 
Kołłątaja 12, do wynajęcia od I-go 
października. 577188 


iuhaje 


czarno i czerweno-Erase, 
rasy wschcdnio-fryzyjskiej są 
na sprzedaż. Zarząd dóbr Osiek, 
poczta : Oświęcim 2. 5813 6 6 


łamienitę w Śródmieściu 
zamienię na realność poza plantami, 
lub sprzedam. Wiadomość list. A 


Swierkosz, ul. Cieszyńska 197, Kro 
wodrza, L838 5 5 


Nauczycielka 
z wyższemi studyami pedagogiczne: 
mi, z kilkuletnią praktyką ziwo: 
dową, organiznje kompiety dzieci. 
Nauka w zakresie szkół ludowych 
i gimnazyalnych. Zgłoszenia listo- 
wne pod S, š. 889 przyjmuje 
Administr. „N. Reformy“. 5677 1010 


r BN 
Potrzebna panna 
do ekspedycyi sklepowej, wła 
dająca dobrze językiem nie- 
mieckim, oraz panny piel 
nerki‘ biegłe w rachunkach, 
oraz języku niemieckim. — 
Zgłoszenia w cukierni Jana 
Miokalika, Floryańska 46 
5052 4 6 


Po najlepszych c22 


nbrania używane męskie, 


damskie i t. p. JGoresponiłentka wy- 
starcza, M. Schwarz, uł. Józefa 1. 
5670 7 20 


[GYTRYNYI! 
I 

wyjątkowa okazya. 
Sprzedaje się i wysyła za za- 
liczką ` cytryny hiszpańskie 
typu „Verdelii“ w skrzynkach 
po 300 lub 360 sztuk, pierw- 
szy gatunek à 35 K, drugi 
à 32 K. Przy większych za: 
mówieniach jak 100 paczek 
o  Opustn. Zgłoszenia 
Kmport-Export, Dunajew. 
794955 


DAJ 


skiego 4. 
druka L. K. Górski 


1 


